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Sowiety o rzuciły propozycją Anglii
wprowadzania ..zakazi' wyjazdu ochotników do Hiszparl

Moskwa 18 stycznia, (PA T ) Komisariat 
spraw zagr. podał dziś do wiadomości treść 
odpowiedzi rządu sowieckiego na notę bry
tyjską z im. 9 stycznia br. w sprawie zakazu 
wyjazdu ochotników do Hiszpanii. Komisarz 
Litwinow na propozycje angielskie odpowie
dział odmotwnie.

Przedstawiciel powsta iców hiszpańskich 
•>- mówi nota —  nie wyraził zasadnitoz ĵ zgo
dy na projekt kontroli wysunięty przez Sowie 
ty w londyńskim komitecie nieinterwencji. 
Rząd sowiecki wt wspomnianym memoran- 
Jum zaproponował z koleń rcsważenie pro
jektu takiej kontroli, która mogłaby być r e 
alizowana bez zgody powstańców. Kontrolę ta 
ką rząd sowiecka wyobraża sobie w formie 
zastosowania odpowiednich zarządzeń przez 
siły morskie kilku lub wszystkich mocarstw 
należących do komitetu londyńskiego.

łidaniem rządu sowieckiego „zastosowanie 
obecnie jednostronnych środków prohibicyj-

nych wyłącznie ju-ze*. i Bonków kuuiiteir lon
dyńskiego nie tyjkfl nic pożwylj isiąguą* 
mierzonego celu, lecz sprowadzi się c nieir. 
temencji na, korzyść powstańców. Moma oba 
wiać się —  głosi dalej nota — że tego rodza
ju środki indywidualne nogą utrudnić zreali
zowanie nakreślonego pi zez Komitet londyń
ski prpjektu kontroli Zastosowanie ty ch środ 
ków wcześniej należy uznaćza zbytecznej jeże 
li m iąć pud uwagę, żo powstańcy n.ię wyraju 
li ootychczaó ńawat zasadniczej zgody n i usfcs 
nowieme jakiejkolwiek kontroli, .. podtrzyma 
ją »* ich rządy nie wyraziły jasnej i befcwanra- 
kuwej zgody, ani na wprowadzenie jakiejkoł. 
wiek kontroli, and też na powstrzymanie 
wysyłek do Hiszpanii kontyngentów wojsko
wych pud nazwą ochotników. Z powyższych 
względów rząd sowiecki aczkolwiek nic wysy 
ła obecnie oddziałów ochotniczych, nic uważa, 
za celowe wkroczyć aa drogę stosowania jed
nostronnych tć-&dkó!c “

« *
OSWIACZENIE GEN. FRANCO.

Uoguczoii naazucimy równość i sprawiedli
wość spote >zna, zapowiedziany pokój w kra-

'
Jstafc.de pj tanie korespondenta Ha/asa 

brzmiało: Jaką będzlt polityku yAgrarlt jnr 
Jutrzejszej Hiszpanii? Niczego od aike^o nie 
jądamy. —  odpowiedział gen, Franco — 
Wznowimy ja ł,. najszybciej —  serdeczne i 
y-rzyjazuj stueiuiki z wszystkimi krajami bez 
wyjątku, a v  szczególności z państwami ame 
.yKańskimi o języku hiszpańskim,. ,W. umoc
nieniu '.ych węzłów.7 należy 1 sidzień znacz* nie 
naszego hasła Hiszpanii. .

Ofensywa na froncie malagi
Salamanca, 18. 1. (PAT). Komunikat po

wstańczej kwatery głównej donosi 'o ; ajęcłu 
pobrzeinej miejscowości Marbela w okolicy 
Malagi, W  rtet wołek powstańczych wnadły 
duże zapasy mawiani wojennego i „ywności. 
Na stronę wojsk powstańczych przeszło z bro- 
uią w ręku wielu milicjantów rządowych Pod 
Mądry.em panuje spokól.

R e w i w  s t a M  u iw ir c W .
/ Moskwa, 18. 1. {PAT). Agencja Tasi donosi 
ze pomiędzy 7 a 14 stycznia sze 'eg statków 
sowieckich został zatrzymany w Cieśninie Gi- 
Oraltarskićj przez okrętu powstańcze. giatląi 
sowieckie były odprowadzane do Ceuty i po 
rewizji zwalniane W okresie tym zatrzymane 
statki sowieckie: „Pokrnwsk:*, „Łunaęzarski“ , 
„Wtoraja PUtilefcka“ , „Transbałf“ , „Cfetrow- 
ski“ ? „Budienny4, Ponadto da. 9 stycznie tor-

b ou d i a , 18. 1 ( F I T ) .  „D a ily  .MLńiT* zk- zaprzeczen ie foiundnę w iadom ości ‘ o  wyfedA 
m ieszczą w yw iad  z' gen. Franco, k tó ry  m. Sa. nanitr wojgk c z y  też ochotników hieomęc- 
o  wnadczył: „J a k  pan w id zi, w  H iszpan ii fąk  kich w naszych posiadłościach A fryćb  
ty c zp ie  w a lc zym y  nie przeciw ko hiszpańskie północnej. Szczególnym  zbiegiem  okdliczuoś 
b ia  w ev  nętrznemu w rogow i, lecz  p rzeciw ko c i w  ty m knaju nie b y ło  n igdy obyw ateli nie 
•ow ieckK m iędzynarodów ce k em «u irty cz - miecikiictt. P rzy  każdym  naszym  zw ycięstw ie 
nej, która m a tu sw oje liczne macki. A d  dziś w zm aga się kampania fa łszyw ych  w iadom oś 
ani tez  w  przyszłości rząd  narodow y hkzpań  d  I kłąmM w. Ostatnia b y ła  dobrze w yreży - 
sk i n ie m a zam iaru p rze ra ża ć  kom ukolw iek  Sbrowana. J eże li zaniepokoiła uiia św iat, to pedowioc powstańczy zatrzyma! w  pobliżu 
choc iażby jednej p iędzi ziem i hiszpańskiej, dow odzi, do jak iego  sfcocmia nerw y E uropv7i Oapowilfiiic. statek sowiecki „Newa“ , który po

ani tfcz o"s. adteści hWpańśklch lut zgodzić są podrażnione. Wiem, że razygo+owuje śie :“ J "  ’ " T J ........*
się jakąkolwiek sferę interesów, czy ńowa Kampania w  Ameryce Północnej prze- 
wpływów" Nie naszą jest winą, iż zagadnie- o ir  ruchowi uagBdoweńłu łńśzpańskiemu. 
pia wewnętrzne Hiszpanii mają obecnie taki Niochaj świat będzie pewien, że nie my na- 
inirdzyna’ Oi’ ow-r charakter, jesteśmy twór- razimy pa nidbezpieczonżtwo pokój - uropej- 
croiv i acjonalistycz. Hiszpanii. C5i co * nas ski-
waiczą, nie zostali zwerbowani przypadkowo! Ą  jaką i ęazie nowa Hiszpania — 'zapytał 

toa całym ś wiecie za pomocą wysokich korespondent Hayasa. Nowa Hiszpania —  
opłat, płaconych z naszych narodowych re- odpowiedział gen, Franco — bądzie przede 
z e r w  złota. Oczywista rzecz, że wyrasta syui wszystkim wolna. Zniesiemy walkę k.as, 
patiu pomiędzy Hiszpanią a Niumeami i  Włc p rzy^óc im v godność i wolność, pnący złym
chami Wszyscj mamy tego  samego wroga . . .  . __________ _
—  komunizm. Rząd" iztrwony naruszył ... .!...9SS ! .,!....... L.:
wszystkie postanowienia swej własiiej repu
blikańskiej konstytucji. Obecnie nie rządzą 
Kortezy Inb gabinet, icz komitety anarchi 
a tyczne, syndykalistyczue i komunisyczne**.

indagacji był przez torpedowiec eskortowany 
w ciągu 2 godzin,

WOJSKA RZĄDOWE WYSADZ1L\ KLINIKĘ 
UNIWEkSYTECKĄ.

Walencja, 18. 1, (.PAT). Hiszpańska ągepcja 
rządowa donosi: Na froncie madryckim oddzia
ły rządowe wysadziły w powietrze tześć kli
niki univ?ersytecklej, po czym przeszły do 
ataLu i zajęły dogodniejsze pozycje. Na 
wszjstkich odcinkacL frontu operacje utrud
niała niepogoda

SPRAWA MADRYTU.

Zapytany o obeną sytuację wojskową,

O ś  !-P ir lin — llz y
i najady gen. Ooerlnga we Wto&sbech

. . . . . . .  Bęrfin, 18. 1. (PAT). Zbliżona do premiera
gen; jrrjmpo < ip(>wi(.dział:  ̂ .Gopiinga „National Ztg“ pisze o podróżj :pre-

,,W  istocie rzeczy Madryt n ii jest pozy- miera do tzymu: ścisła współp-ac' włosko 
oją o wartości wojskowej, ale ma on kolo niemiecka, ujawni? się zwłaszc:a przj trakto- 
salne znaczenie polityczne. Przestępstwem f wanłu uprawy hiszpańskiej. Ukł»a r,-j0sko-bry- 
szaleństwem było ze strony czerwonych, że tyjteki1 nję pociągnął za sobą rozluźnienia sto- 
gdy dotarliśmy cio « ;araioanchel u^łowiali junków iiiemlecko-wiosKicb Wtaśnie dlatego 
on wyzyskać Madryt jako front-wałki, "'ÓW że istniała oś Benin* -Rzym, Mussofni mógł 
ozas gdy właściwie Madryt powiniea był być wystąpić swobodnie wobec Londynu Dziś 
-traktowany jako otwarte miasto. Rzecz oczy stwięićzonn w Rzymie, że punkt ciężkości po- 
wista, że my nacjonaliści nie chcemy ni- Utyki etirćpejskręj ^poczuwa. 'im. (Gśi':’BerIiii~ 
szczyć własnej stolicy, ani zabijać bezbronne Rzym—Londyn. Tr(rałość o.si Berlhs-dSzyńi1 
kobiety i dzieci, Jednakże opanujemy Ma- skłoniła już Londyn do pfl^ijcfnią: Tnełbdy 
dryt. własnymi metodami i we właściwym wspólnej akcji dynloinatycznej ■/. Francją i za- 
czasie go zdobędziemy. stosowania formuły równe ro traktowania Nic-

MAROKKO I NOWA insZPAM A. W‘“ b 1 | j j|  W & ffiW

Przedstawiciel agencji Iiavasa. który ró 
wnież odbył wywiad z gen. i  ranco zadał mu 
następujące pytanie: Ozy znane jest p. ge
nerałowi wieikie poruszenie, jakie wywoła 
ty na świeoie wiadomości o tym że jakoby 
wojska niemieckie wylądowały w Marokko?
Co pan generał sądzi o tej sprawie? Gen.
Franco odpowiedział: nie ma żołnierzy nie-

i Francją zachodzą jeszcze silne rozbieżności. 
Wystąpienie kanclerza na przyjęciu noworocz
nym poił reśliło, że ze strony Niemiec nie ma 
trudności do porozumienia z Francją, Głównym 
ogniskiem niebezpieczeństwa pożoBtaje Hisz
pania, Wyniki pomyślne w tej ‘.sprawie dadzą 
się osiągnąć tylko wtedy, gdy zrealizowane 
będą poglądy, reprezentowane przez TBcrlin 
i Rzym- Da się to urzeczywistnić .przez prze- 

mieckicfa w  Marokko hiszpańskim, Daliśmy szkodzenie w dalszej lnterwcut.ji Związku So

wieckiego w Hiszpanii i przez utworzenie 
wspólnego frontu państw zachodnich i środ- 
kowo-europejskrh, *by uniemożliwić utrwale
nie się czerwonej Hiszpanii. : -

Co ustalono pouczat rozmów 
Ooerińga z Nnssollnlni

Rzym 18 sb cznia. Według panującej tu 
opinii podczas m piów  Mussoliniego % gen 
Goeripgiem ustalono, że Niemcy i  Włochy zgo 
dzą sif zarówno w powstrzymani* daiszego 
wysyłania ocbotoików Ji Hiszpanii >ak i na 
odwołanie swoich obywateli już walczących 
iw szeregach narodowyćb -  byle, mocarstwa 
pomagające trądowi madryckiemu uczyniły to 
samo ii brie została zaprowadzona skuteczna 
kontrola a:;anovania wrąiemnych zobowiązań.

Niemcy i. Wioch/ stoją bowiem na stano
wisku, że interwencja sowiecka iw Hiszpanii 
ma na celu urzeczywistnienie daleko idących 
zmian w dotychczasowej równowadze jmro,iy. 
Na te właśnie zmiany Berlin i Rzym zgodzić 
się nie mogą,

Odpowiedź Włdcli na notę Anglii w spra
wie ochotników walczących w Hiszpanii dorę-

Ojciec itr- spędził m  spokojale
Rzym, 18 stycznia (PAT). Ojciec święty, 

spędził noc spokojnie. Papież obecny był dziś 
rano na Mszy św., przyjął Komunię Iw., pr 
czym odbył rozmowę z ks. kard. Pacellim. 

 :ooo:------

Premiur Goering przyje^zie 
„na palowanie^ dii Polski?
Warszawa. 18 stycznia (Telel.) W kołach 

politycznych obiega pogłoska, że premier 
Goering przybędzie w .Jeżącym roku podob
nie jai w latach ubiegły eh, na polowanio do 
Polski. Niektórzy twierdzą, że polowanie to 
oduędzie się wkrótce po powrocie premiera 
z Włoch, inni zaś, że dopiero w  połowił lu
tego. Polowanie urządzane będzie w Bialowif 
ży. W kołach poinformowanych potwierdzają 
wiadomość podaną prfez; prasę rumuńską, że 
wizyta ministra Becka w Bukareszcie została 
odłożona do końca lutego

Dziennik belgilsk w sscs  projek* 
zainteresowania Polski Kongiem

Bruksela, 18. 1. (PAT;. Wyćuodząca
w Antwerpii „La Meti opole" omawia polski: 
zagadnienie emigracykw-surowcowe. iądadia 
Polski naieżj usprawiedliwić potrzebą art/ku * 
łów kolonialnych i rud. Jak wiadome Poissa 
pozbawiona jest wysokowartoSelowych rud że-' 
laza i miedzi i musi przywozić w wielkich ilc- 
uóiach surowce włókiennicze, głównie bawełne, 
oras, proauKty spozywczt kolonialne. Ozy nią 
byłoby rzeczą racjonalną, zapytuje dziennik, 
zorjentować Polskę w k!trunku rozwinięcia 
działalność4 w Kongo do „ysokości własnych’ 
potrzeb. W  ten. sposób Belgi? uzyskałaby 
sprzymierzeńca w razie potrzeby bronieni; 
swych praw do Konga na foruui niędzynaru 
dowym.

Antyhitlerowska organizacje 
mniejszości niemieckiej

Katowice, 18. 1. (Telef.). Z inicjatywy h. 
Senatora Panta utworzona została nowa orgar 
nizacja niemieckiej mniejszości narodowej 
w róźuycn państwach. Organizacja posiada 
charakter antyhitlerowski i nosi nazwę Związ
ku Niemieckiego dla Pokojowego Rozstrzyga 
nla Zagaanieó Mniejszości. Do komitetu orga
nizacyjnego weszli: b. senator ^ant, jako' 
przedstawiciel mniejszości niemieckiej w Pol
sce, reprezentant Niemców na Łotwie Schies 
matt oraz przedstawiciele grup Niemców su
deckich w Czechosłowacji, Noim organizacja 
sto? na gruncie lojalności w stosunku do pań
stwa, w którym dana mniejszość niemiecka 
zamieszkuje, J?ko głowni swe z^dame orga
nizacja wysuwa pielęgnowanie i rozwój kultu
ry niemieckiej. •

I Turcja zwinęła poselstwo
Rzym, 18 1. (PAT). Ambasador Turcji zan 

komunikował hr. Ciano ze rząd tareckf posta- 
nowił zlikwidować pic selstwo w Addir Abeblr
i zwrae? się do r :ąd”  włoskiego z prośbą 
o objęcie opieki nad oo/watelam? tux°ckim: 
w.Abisynii Rząd turecki zastrzega sobie pra
wo otwarcia konsulatu w Addis Abebie. ,

czorn zostanie w przysziyir. tygodniu zapew
ne tego samego dnia co i odpowiedź Niemiec 
aby podkreślić stała, współpracę Rzymu f  Ber
lina. y-:

Pogłoski, jakoby premier pruski miał uuńć 
się z Rzymu samolotem do E urgos aby naiwi? 
zać osobisty kontakt z geu Franco, nie po- 
tv in“dza się.

"W kołach miarodajnych nie nrzyprszezaja, 
by po zakończeniu rozmów gen. Goerings t 
Mussolinim, ogłoszony był wspómy komuni
ka’,. Powiadają tu, że jest to zbyteczne, albo 
wiem ód czasu podpisania nrotokułu niemiot/- 
to-włoskiego 23 października ?936 i*, w sto
sunkach pomiędzy obu mocarstwam. hic sic 
nic zmieniło.
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Zakwalifikowano 105 kandydatów

I I
21 państw

18 stycznia (PAT).Warszawa,
% i«ch została zamknięta lista zgłoszeń do 
trzeciego międzynarodowego konkursu im. 
Fr. Chopina, których ogólna ilość wyniosła 
dkolo 250.

Ostateczni'1 przyjętych uczestników, jako 
posiadających pełne i odpowiadające wymo- 
font regulaminu konkursowego kwalifikacje,
jeSt lu5, reprezentuj;.; /eh następujących 21 
guństw: Anglia, Austria, Belgia, Bułgaria, 
Czechosłowacja, Estonia, Finlandia, Grecja, 
Holandia, italia, Japonia, Jugosławia, Łotwa, 
Niemcy, Polska, Rumunia, Stany Zjednoczo
ne A. P., Szwajcaria, Węgry i Z. S. R. R. — 
Trzeci międzynarodowy konkurs chopinow
ski pod wysokim protektoratem P. Piezr- 
deuta R. P. zapowiada się zatem imponująco, 
przewyższając ilością zgłoszonych uczestni

ków Wszystkie poprzedzające ko Skursy. Loso 
wianie kolejnych miejsc w audycjach odbędzie 
gię w sobotę 20 lutego o godzinie 12 w  po-

W  tych ludni© -w lokalu Wyższej Szkoły Muzycznej ? 
im. Fr. Chopina ul Sienkiewicza 8 zaś tMio- 
czysta ńiauguracja konkursu nazajutrz, tj. w 
niedzielo 21 lutego o goazMii. 11 rano, w Wiel 
kiej sali Filharmonii, gdzie odbywać się bę
dą wszystkie audycje konkursowe do dnia 12 
marca br.

Na środowym posiedzeniu Sejmu
ndpowredI min/SwiftosłwskSsijrt na Inferpelauje

Warszawa, 18. 1. (Telef.). Dziś <,głoszono 
porządek dzienny środowego posiedzenia Sej
mu) fłajważidejśży punkt pósiedżeni.a Stanowi 
odpowiedź p. ministra ©światy prólA »wlęto- 
sławskiego na różne interpelacje P. minister 
odpowie '.na Interpelacje . ks. posła Dowitara 
w spin wió badań antrop omet ryczoy eh. piowa- 
d^iStęS pi.zęży komiśję: ministerialną ,? sżko-

Nowe pogłosld o
między Stolicą św. ą Niemcami

Paryż, 18. 1. (PAT). Havas donosi z Citta 
del 1 aticano. że w Kotach zbliżonych ao Sto
licy Apostolskiej nie 4 ukryjyąjąp że audiencja 
jakiej Ojciec święty udzielił 3 afcardynałom 1 2 
biskupom niemieckim nie dotyczyfa wyłącznie

B. prezes Pary lw icz zonę w
Kraków, 17. 1. Przebywającą v szpitalu między małżonkami Po taż pierwszy po are

Sm. Łazarza, na oddziel© chorób wewnątrz 
nyoh, Wandę Parylewiczową, odwiedził w 
poniedziałek jej mąż, b. prezes Apelacji kra . 
kOwakiej. Widzenie odbyło się w obecności 
sędziego dr Korasiewicza. Trwało ono około 
godziny. Wraz z p. Parylewiczem chorą od
wiedziła krewna p. W. W  czasie odwiedzin 
przyszło kilkakrotni* do wzruszających 9Cen

Katastrofalny wybuch kotła 
v  fabryce łódzkiej
18 stycznia (PAT ). Dziś o godzinieŁódi

8 rano wydarzyła się katastrofa w fabryce 
braci Laskowskich przy al. Pomorskiej 40 .—  
Na drugim piętrz© gmachu, dzierżawdonCgi 
przez fabrykę pończoch Zakrzewskiego, pękł 
kocioł do ogrzewania. Eksplozje, była tak sil
na, że wyrzuciła w powietrze szczytową ścia
nę, żhiszczyła maszyny i- LdemolówalA czC- s

sztówaniu Paryie wieżowej, widzieli się oni, 
gdy bohaterka znanej afe: y była jeszcze zdro 
wa. Wczorajsze odwiedziny były drugimi 
z rzędu, Paryleoiczowa skarżyła się na po
garszający się stan zdrowia. W Ciągu kilku 
tygodni choroby spadła oma na wadze wmao 
20 Kg. - i:

Jal. się dowiadujemy, badania dla któ
rych W. Parylewiczcwą prztwieziouo na kii 
nike prof. Tenpki są na ukończeniu tak, żę 
we wtorek względnie w środę chora przewie 
zioną zostanie z powofeu. do ssipita1? wię 
mennego. ' (' ( L - :

sp-aw diecezjalnych, ale również obecnej sytu 
acji religijnej w Niemczech

Rzym, 1& l. 0|4‘r)' Od paru dni bawi 
w Rzymie 3 kardynałów niemieckich Z Wroc
ławia, Monachium i Koloni? oraj 2 biskupów 
z Berlina i Miinsterti. W rzymskiej wizyęie.nie- 
mibCRich dostojników kościelrycl Uorzy byli 
ju* przyjęć’ w Watykanie, opinie publiczna 
dopatruje “le usiłowań, zmierzających do od
prężenia w bi DfSunkaćh miedzy Watykanem 
i Kościołem katolickim wNiemczech z jednej 
strony, a rządem narodowo-socjalistycznym 
ł /rtigtej. Odprężenie to mogłoby znalezć swój 
zewnętrzny wyraz w nowej interpretacji kon
kordatu. łączącego kleszą Niemiecką ż Waty
kanem.

Nie brak też przypuszczeń, że roję pośred
nika w realizacji odprężenia między 'katoli
cyzmem a rządem Rzeszy mogłyby odegrać 
Włochy, których mężowie stanu prowadzą obe
cnie doniosłe narady polityczne z, wysłanjfi 
kłem Hitlera  ̂ premierem Goeringiem,

ny prez.
Nowy Jork, 18 stycznia (P a T). Komisją 

bankowa senatu Stanów Zj^nócżOiuych zą-?1
projekt upoważnienia dla pfezy -

denta Roo$ov©tta w4 zakresie proolemór mo-». 
nfetarnych. Projekt ten przewiduje, że na 
okres do 30 czerwca 1989 roku prezydent

Ściotwo klatkę schodową. 8 osób. w tym sied
miu robotników i zatrudniona jako biuralist
ka siostra Zakrzewskiego, zostało rannych ......................
o Ru  ,kane gruzu i  kawałkami peknietego Stanów Zjednoczonych będzie miał peinomoo-

nir w f w zakresie zarządzania funduszem sta 
bilizacyjnym W' wysokości 2 miliardów dola
rów jak również w  zakresie ustalania zawar
tości złotą w jednostce monetarnej.

kotła. Wszyscy oui zojtali silni© poparzeni. 
W kilka minut po eksplozji nadjechała straż 
pożarna, zabezpieczając teren. Ściany budyn
ku, naruszone wybuchem zabezpieczono, po
nieważ grożą miejscami zawaleniem. Weulug 
Wszelkiego prawdopodobieństwa wybuch spe 
wodowany został "amarznięciem przewodów 
meplnyrb.

Misja p,Bonnet»j Waszyngtonie
Puiyż, 18, 1. (PAT). Nominacją sen. Bon- 

neta, h  kilkakrotnego ministra handltf na ant-

Dekoracja ks. Msk. Msowskiep 
orderem „Polonia Restitnta"
Tarnów, 18. 1. Przybył tu wojew. Gnoui- 

»k l w towarrystwie radcy Stańkowskiego i 
udekorował ks. biskupa ordynariusza Pr. Li- 
SOWihiego komandorią z gwiazdą „Polonia 
Restituta‘ ‘, ks. prałata rektora Sitke kawa
lerskim krzyżem „Polonia Restituta“  zaś ks. 
połata Bulandę i ks. Szymańskiego, superio
ra X X  Misjonarzy w  Tarnowie złotymi k-zy 
żarn* zasługi. Uroczystość odbyła się pi zy 
udział' kapituły i reprezentantów władz.

W Tatrach zaginął turysta
Zakopane, 18 stycznia. (PAT), w  sobotę 

W poludrie 9 bież. mies. wyruszył s Zakopa
nego w  góry W. Bojakowsk., lat 20 z .'Żarno- 
ścia z zamiarem udania się kolojką linową 
na Kasprowy, a następnie na dłuższą wy
cieczkę i od tego czasu zaginął po nim wrzel- 
ki ślad. W  dniach 9 i. 10 panowała w górach 
silna zadymka, wobec czego zachodzi obaiwa, 
4e zdarzył się turyście jakiś nieszczę śliwy wy 
padek gdyż wszelkie poszukiwania w schro
niskach tak po polskiej jak i słowackiej stro
nie nie dały dotychczas żadnego rezultatu.

Obrady nad ustawę * umowach 
zbiorowych

Warszawa, 18 etyozffiia (PA T ). Dziś w 
obecności wlcemin. opieki społecznej Ja
strzębskiego obradowała w Sejmie pod prze
wodu 'ctwem pos. Madejskiego komisja pracy. 
Przedmiotem debaty byt rządowy projekt usta 
wy o układach zbiorowych pracy, referowa
ny przez posła Gardeckiegu.. W  toku obszer
nej dyskusji, jaka rozwinęła się nad refera- 
‘em, wysunięto m. in. dezyderat objęcia oma
wianą ustawą zagadnień chałupnictwa.

Wystawa sztfiKi polskiej 
w Dublinie

Dublin, 18 stycznia (PAT). Odbyło się tu 
otwarcie wystawy połsJriej, *or^<inlZf/r;anej 
przez „Towari.ystwc Szerzenia Sztuki Pól- 
sudej za Granicą" a urządzonej stannien. tu
tejszej placówki R. P. Wys awa obejmuje trzy 
działy: starych drzeworytów, współczesnej 
sztuki , graficznej oraz kilimów i dywanów. 
Przed otwarciem Odbył się prywatny pokai 
eksponatów dla 300 zaproszonych gości, re
prezentujących najrozmaitsze sfery "rianda- 
klego społeczeństwa. Wystawę poprzedził 

szereg wyjątkowo przychylnych, niekledt 
iwprost er tuzja,stycznych artykułów tutejszej1 
prasy o sztuce polskiej oraz zapowiedzi, na
dawane przez irlandzkie radio. Krytyka ze 
szczególnym uznaniem k podziwjm poducwi 
walory dziel Wyczólkowslriegu i . SkoczyJasn. 
wymienia szereg innych nazwirk i poświeć? 
dużó uwagi starym drzev orytom, porów™11 jąc 
je nieki idy zc starą sztuką irlandzką.

We Lwowie — 18 stopnf
Lwów 48 .-tyci®ia (PA T ). Pouczas. gdy 

w sobotę i ino temperaturą we Lwowie wy
nosiła —15 sL, to dziś o. godzinie 7 van<) wy
nosiła oma -18 st. Dziś też zgłosiły się na po 
gotowie pierwisze oiiary odmrożenia. Do g o  
aziny 13 Pogotowie opatrzyło 30 osób.

Nadal mroźno n całej Polsce
T/arszawa, 18 stycznia (PAT). Stan pogo

dy w Polsce dziś o godzinie 14: Cała niemal 
Polską ulała dziś po południu pogodę mroź 
ną i niemal bezchmurną, jedynie miejscami 
na Polesiu padał drobny śnieg. Temperatura 
o godzinie 14 wynosiła — 4 stopnie w  Kali- 
szu, —5 st. w Gdyni, i Bydgoszczy, --b w. Po
znaniu. — 7 w Płocku i Łodzi, --8  w War-

óasanora w Frasayngtonii , ywołaia ruze za
dowolenie kót poiicyoznyeh i' p.asj hancusKlej, 
Dzieńtdkh pri-ywią/iłją duże; Mdzleje do tusji 
p. .Bónneta, wyrażając przekonanie,, że wiąże 
się (ona nie. z * sprawą, długów, międzynarodo
wych, lecz gną na celo rozszerzeni' zakrest 
współpracy dnansowt - gospodarczej między 
Francją, Anglią i Stanami Zjednoczonymi 
Dzienniki przypomina;!: oświadczeni? progra^ 
mowę premiera Bluma, w których premier 
motywował decyzję rządn francuskiego o de
waluacji a wtkaŁujaj/Cej na koiiiecztmść podję
cia szerokiej akcji międzynarodowej, której 
podstawą musi być współdziałanie franeusko- 
angieiSH-o-aiflurykanskiti na rzecz przj wrócenia 
wobody tniędzynarodosyych obrotów-(gospo
darczych i finansowych, jako na jedyną drogę 
likwidacji kryzysu. Prasa .rancnsl? uważa p. 
Bonneta za najbardziej odpowiedniego do przy- 
gotowania współpracy między trzema stolica
mi, wyrażając, jednocześnie zadowolenie, ie  no
minacje t? zbiegła się z jednoczesnym wyjaz- 
dem do Stanów Zjednoczonyrh angielskiego mi
nistra handlu Runchaaoa.

szawie, -9 w  Krakowie i  Wilnie, -10 w 
Kielcach, — 11 w  Brześciu nad Bujgieni, — 12 
w Pińsku, —14 m  Lwowie i 2ales4ł4asyk«'c’i

Fabryczka fałszywych pieniędzy
w warsztacie szew klnt

Toruń, 1P stycznia (PA T). «Tiadżv poli- 
cyjtat zibrwideiraływ Tozet ie n  zakonspirowu 
r.>%a wargzta^ię szewskim fabryczkę falezy- 
wych monet 50 groszowych jednozłotowych 
brAż jetL.egnldenowr?j gdansiaeh. 2hiiąi©Bi’o- 
po dowody rzeczowe w postaci pi-zyrządów 
i materiałów do labrykowania fałszywym, 
monet o n i  znaczna, ilość gotowych jnl łalsy 
fikatów. W areszefe ©sadzom. Miki. osób.

•.*ii»-Rpiym> i?- l j-T jiT ).  Prem?or Goedng udał 
się wczoraj p-zeil pedudniem do Castel Porzia- 
no, gdzie podejmowany był śniadaniem przez 
króla Wiktora Emanuela I I I .. . Po śniądaniu, 
w którym wzięli udział książęta „Oraz yryhitni 
ć oslOjaicy władz faszystowskich, p ibyło się 
polowanie, zakończone o godz. 15. Wieczorem 
premier Goe-ing odwiedził „Dom niemiecki", 
gdzię wygłosił powita me przemówienie do

r.iem!ećldąj, po 
czym odby?; w niedzielę, wieczorem , dłu zśzą 
narad-; z ambasadorem Kzeszy w''P,yy'ihie von 
ihassePeia

łach średnich na Śląski ! we Lw: wie w X Gi
mnazjum Państwowym, ks. posła Lubińskiego
w spranie zjazdu członków Ż^. N. aczyćiel- 
stWa Polskiego w Święcianach i posłanki Pry- 
storowej w sprawie coraz częściej zd: rrającycb 
się starć fia terenie szrół powszecnńyc^. na tle 
różnicy ; poglądów rąbgijnych' i polityeznjrćb 
pomiędzy" przedstawicielem! szkół powśzecr- 
nych ;a juzedsiawicieiaim dacbowieństwa. -JPćp 
tym W pierwszym czytaniu znajdzie się m po< 
■"ządki dziennym szereg projektón • us*awo- 
vyeL  tń, it. ustaw" v Polskiej Afearetnd Li
teratury./; ' ■ ::'V; "
g g g w n i i  m i i

Konfiskata „Kuriera Porannego"
Warszawa, 18. 1. (Telef.). Sensację w  ko

łach dziennikarskich wywołała dzisieysza konfi
skata „Kuriera Poi annego \ ligan sanacyjnej 
lewicy, chcąc się przypodobać ludowcom, z? 
mieścił na dwtt stronach ogrorme śp awr da
nia i Wczorajszego kongresu ludowćÓW. Spra
wozdanie to zostało skonfiskowane.

Wyrok na redaktor
pisma sekc!arskiego

Warszawa. 18 sty:znia. (Teief.). Z Łodzi; 
donoszą, że w ,tamtejszym Sądzie Okręgowyms 
odbył się proces Augustyna Raczka redakto
ra odpowiedzialnego dwutygodnika „Złoty 
Wiek“. Dwutygodnik ten wydawany jest przez 
sektę badaczy Pisma św. Akt oskarżeniu za
rzuca Kaczkowi jako redaktorowi odpowie
dzialnemu że w okresie o d , mai aa do lipoa 
1986 roku zamieścił 7 artykułów, w których 
dopuścił się zniewagi i wyszydzenia dogma
tów Kościoła katolickiego oraz obrazy naro
du polskiego. Sąa Okręgowy ogłosił wvrok, 
skazujący Raczka na łączną karę 1 roki. i S 
miesięcy więzienia oraz 10C zł. gr-.srwnj.

W YRO K W  SPR/ W IE ROZW IĄZANIA 
RAD Y MIEJSKIEJ W W ARSZAW IE 25 LM.

• Warszawa, 18., 1. ;(Tel,).; Nu wokandzie
Nąjwyzękego- Trybuńałii Admini.sfra<jyjrffigo 
znaiązła się, jak już donosi liśinv, skarga 
prze uwke ’ rozwiązaniu Rady Miejskiej w 
Warszawio. Mimo, że konflikt o budżet, któ
ry swowodnwa.1 w następstwie rozwiązani0 
rady miejskiej jest nieaktualny, skrjgt zo
stał? podtrzymana. Najwyższy 'Trybunał Ąd 
ministrącyjny zapowiedział ogłoszenie wyro 
ku nr, 25 lutego. ,

Kto wygrał na ‘ofwll?
■wafś-^wą, 18, 1. (Telef,), Dziś w 0 :  Snir 

ciągnienia IV  klasy 37 PaóstWbirej f,otmdf 
Klasowej padły wygraue: 10.000 zł. k® nr, 

50.099 5.00( zł. na n y  37.314, 49.786, 
55.889 57.241, 98.711 15E.G1 Ą '59.013, po
2.000 zł. na nry 3.545, 5.623, 25.81i , 33,134, 
89.736, 44.046, 45.392, 46.878, 50.759, 53.020, 
55.335, 64.836, 74 008, 74.192, 1C5.975.
110.716, 112.250, 144.398, 150.15(5 150.173, 
151(831, 152.734, 164.668, 171.150, 190,376, 
194,944.

W  ttzeoim I czwa-tyir dągmenn padły 
wygrane: 25,00ft zł. ęa nr. 145.597, 20.000 zł. 
aa ńr i57.90b, 10.000 zł. na nry 142.8CJ, 
155.003, po 5.00C zł na m*y 4.390, 18.0/0, 
.7.902, 81,340, 140.908, 1L4.240, 186.951 po
2.000 zł. na nry 20.030, 27.230. 27.812. 3i.348, 
35.084. 99.260, 106.004. 114.930, 746.408,
150.055, 153.074 t88.'44e.

(GIEŁDA WARSZAWSKA,
Warszawa, 18. 1. (Telef.) Giełda dewizowa1,

Belgia 289 40, Berlin 212.36, Bruksela 8&.0C, 
Gdańsk 100, Londyn 25.95 Nowy Jork 5.285 
Paryż 24.07; Praga 18.45, Zurych 121.30, Wie
deń epizedai 29.20, kupno 98.50, Mediolan 
27.88, marka niemiecka srebrna sprzedaż ISO, 
Irupno 126.
; -~4 proc. pozyvzka konsolidacyjna 49.75, sra 
bili,zacyjna 450, inwestycyjna pieiwsze* emisj, 
64, drugiej emisji • 04.75, cloiarówka 46.5U,
S oroe- konwersyjna 53.50, 6 proc. dolaro
wa 64.53

Akcje: Bank Polski 108, Warszawskie'" 
Tow, Fabryki Cukru 29, Węgiel 13.75, Lilpop 
13 7,5 Norblin 42, Starachowice 32.50

rano o goóz. 9.30 ; 
specjalnym Rfiajagiem wyjechał do

Chcemy wycoa> w podifty? —  
lećmy samelnteml
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Koniec jednego kłamstwa
W  wojnie uomowej w Hiszpanii Jest wie- 

.P punktów niejasrycŁi Niejasnym jest np. 
stosunek Bi slrów do •‘ząJu p. Cahallera. Ka
tolicy, nacjonaliści, — przeciw powstań
com!... Niejasną jest dalej oprawi, udziału 
■„ayranicy w tej straszliwej tragedii: jaką re
alnie pomoc (w ludziach i mŁtfialac.i wo- 

- jennych) dały rządowi Rosja Sowiecka, Frań 
cja, Belgia, Czechosłowacje, Anglia, —  a 
jaką d«ts powstańcom Nienry, '¥ łochy 
i Portugalia? . .

Są jednak momenty najzupełniej -,a»pe 
i bezsporne. Pitrwszym z nich jest fakt, 14, 
gdy wojskami armii powstańców dowodzi 
Hiszpan, ger. Franco, — wojskami rządowy 
mi lowodzi rosyjski gen. Gorew; gdy spra
wy Hiszpanii narodowej prowadzi rząd złoi 
sony z rodowitych Hiszpanów, sprawy Hi
szpanii rządowej załatwia tak’ Hiszpan, jak

Rosenoerg (oczywiście nie autor „M'^a 
XX wieku**, tylko żyd rosyjski).

Drugim bezspornym momentem jest fakt, 
że wojna domowa jest nie tylko wc.uą fron
tów bojowych, ale walką ideologii. W  pierw 
szym rzędzie walką na polu religijnym...

PO JEDNEJ I Pt  DRUGIEJ 

STRONIŁ

Upraszczają sobie sąa o rzeczach ci, któ
rzy uważają. że po stronie rządu z Walencji 
są sami bezbożnicy, a zaś po drugiej st&mi 
katolicy, Po stronie rządu z Walencji są bc - 
wiem oboK komunistów i anarchistów także 
baskijscy katolicy, a po stronie rząd*, z Bu. 
gos obok żarliwych katolików także iberali 
o pokroju p. Lerrouz i inne -ywioły „snty- 
klei,\ Kalne‘c, Więc nie możni, sobie uprasz
czać sądu twierdzeniem że siły rządowe, 
to —  samo bezbożnictwo, a siły powstańcze, 
to —  sam czysty katolicyzm.

Ale też z tego faktu nie wolno wyciągać 
wniosku, jakoby front wojenny nie był fron 
tem religijnym. Przeciwnie! Obóz walczący 
po stronie rządu z Burgos jest obozem, któ
ry m. iu. walczy o prawa religii, jak obóz 
rządu z Walencji walczy m. in. o zniszcze
nie religii. I w jednym i w drugim górę bio
rą i ton nadają czynniki najsilniejsze, nalle- 
piei uświadomione. Więc komuniści i anar
chiści po stronie Walencji a katolicy po 
stronie Burgos. Zwycięstwo wojsk waienc- 
kicb byłoby równoznaczne ze zwycięstwem 
sił antyrelłsriinych, a zwycięstwo powstań
ców —  triumfem religii. Im wojna domowe 
trwa dłużej, tym jaśniej ta prawda wystę
puje. Dlatego Miguel de Unamuno, pisarz 
o niekatolickich poglądach, w ostatnich 
dniaeh swego żyda zobojętniał dla sprawy 
powstania, a katoliccy Baskowie buntują się 
przeciw komunistom.

SOCJALISTYCZNE INFORM ACJE.

Są to prawdy jasne i powszechnie znane. 
TO1 też trzeba wyrazić zdziwienie z powodu 
metod, których polska prasa socjalistyczna 
używa dla pozvs kania opinii na rzecz wojsk 
rządu ™a1encii, Mamy ua myśli „Robotni
ka** i „Dziennik Popularny**... Zapewniają 
swoich naiwrych czytelników, że armia rzą 
du z Walencji i w ogóle ten rz^d —  zacho
wuje żvczl'we stanowisko wobec religii, a 
bjily wypadki, że usiłowano wmówić w bez
krytyczną opinię, jakoby wrogami religii 
byli właśnie nowstańcy.

W  różny sposób starają sl< komuniści 
w różnych krajach pociągać opinię m* stro
nę hiszpańskiego „Frentc Dopui&r**. W'e 
Francji np. w ten sposób, że rząd w Walen
cji według nich reprezentuje „demokrację1*, 
a rząd w Burgos reakcję. Nie zdarzyło się 
nam jednak w socjalistycznej łub komuni
stycznej prask francuskiej spotkać tak prze 
wrotoej argumentacji, jaką spotykamy w 
polskiej prask st b alistycznej, jakoby hisz
pański „Front Ludowy** zajmował życzliwe, 
lub przynajmniej neutralne, stanowisko wo
bec religii. Ale, że prawda ma właściwości 
oliwy, a kłamstwo jest stworzeniem o „krót 
kich“ nogach, cała ta fałszywa argumenta
cja demaskuje się bardzo szynko... Jeden 
z takicb prosesów przeprowadza warszawski 
„Przegląd Katolicki**, Sprawa przedstawia 
się tak:

SPRAWA MONSERVATU.
„Robotnik" z 4. I. b. r. podał korespon

dencję ze słynnego Monserrat. opromienio
nego legendą o Iw. Graalu... Korespondent 
zapewniał, że klasztor stoi w całości, niena- 
ruszouy, że kataloóska „Generalidad** przy. 
słała straż dla strzeżenia bezcennych zabyt
ków, że Benedyktyn, który został w klaszto- 
”ze, chwali pietyzm rządu i wojska dla za
bytków i Kościoła... Idyllaj

W  tym samym mniejwięcej cza0ie „Wia 
dcm ości Literackie**, więc pismo nie uchodzą’ 
ce za organ katolicki, przyniosło korespon-J

dencj* z tego wianie Monserratu, wprost 
przeciwną.. „Czerwone, bandy —  czytamy 
w niej —  splądrowały doszczętnie Monser
rat Część łupu przywiezioii> do Barcelony** 
M. in. pamiątkowy krucyfiks, który „wyła i 
mano** z ołtarza, — połamane 5 potłucrenę 
monsu ancje, tabernakulum, tryptyki Resztę 
rozkradziono. Monserrat, który w relacji 
„Robotnika**, stoi nietknięty, jest kupą gru
zów, ruiną według „Wiadomości**.

Cóż na to „Rob* faik“? I w ogóle, cc są- 
d ii: o jego : posobie informowania o Hiszpa
nii!

Kc mintarn finansuje prasę 
w Polsce

Prasa socjalistyczna rośnie. Obok „Ro
botnika", centralnego organu PPS, p. Bar* 
licki wydaje „Dziennik Popularny*. Zaczęta 
wychodzić „Walka Ludu", a p. Momozew. 
ski przystępuje do stworzenia jeszcze jed
nego dziennika. Kto wie, czy nie urn z tym 
związku doniesienie „Biuletynu Antykomu
nistycznego" (nr IV }, w  którym czytamy:

„W  ostatnich uniach Kumintem posta
nowił rzucić duże pieniądze na akcje pra- 
oOWą w krajach sąsiednich Związku So 
wieckiego. Do Polski ma Wpłynąć suma 
&000.U00 koron czeskich, przy Czym wbrew 
dotychczasowej polityce —  całkowicie prze 
znaczona jest na jedno i  pism codziennych". 
Ciekawość: które?

Polityka Z. N P .
„Roootnik" cytuje następujące uwagi 

„Dziennika Porannego" (organu Z. N. P.): 
„Działalność „Akcji Katolickiej", ki ero- 

wa,ua jest w ostatnich ozasacn coraz wy
raźniej na toiy planowej roboty politycz
ne i, której ostrza mają zwrócić się przede 
mystkim przeciwko ZNP."

„Tą ,Akcją" —  dodaje „Robotnik" —  
trzeba by zająć się obszerniej".

Czekamy na to, jak się to „Robotnik** 
Akcją Katolicką ;ajmie, T m  czasem pod
nieść trzeba że według „Dziennika Poran
nego'** samo zwrócenie się przeciw Z. N, P, 
jest już „robotą polityczną,". Bardzo to mar- 
ny wybieg. Wiadomo, że polityka. Z. N. P. 
nie obchodzi Akcji Katolickiej: obchodzi ją 
tylko jego stosunek do reiigii.

łydzl „w  objądaslt lewicy**
Prasa żydowska jest zachwycona poriy- 

słom „frontu demokratycznego", z którym 
wystąpił p. Czarnocki ha łarnacn „Kuriera 
Porannego"... „Now y Dziennik" twierdzi, 
że „demokracja postępowa" nabiera „roz
pędu".

■ „W  obozie PPS — pisze — ten okres 
rekonwalescencji trwa już dłużej i jest mo
że stosunkowo najwyraźniejszy. Stan ten 
uprawnia do optymizmu. Mówić jednak 
można na razie raczej o pewne; ćbmamice 
niż o gotowych już siłach politycznych, 
zdolnych do stoczenia, zwycięskiej walki 
wyborczej z ofensywnym obozem reakcji 
społecznej i politycznej w całym państwie. 
Jest rzeczą zrozumiałą, że sympatię społe
czeństwa żydowskiego sa po stronie tego 
na nowo krystalizującego Sie obozu. I to 
zarówno z tego powodu, że w zwycięstwie 
tego obozu upatrujemy jako obywatele do
bro państwa., jak też z tego powodu, że 
jako Żydzi spodziewać się możemy, że ha
sła równouprawnienia politycznego społecz
no- gospodarczego i kulturalnego, głoszone 
orze* obóz demokracji postępowej wobec 
wszystkich narodów państwa realizowane 
będą takie wobec nas".
Nawet „Nasz Przegląd'*, obsługujący 

burżuazję żydowską, najbardziej reakcyjną 
część społeczeństwa, pisze, iż nastąpiło 
rzekome zbliżenie „sfer legionowy cli" do 
„endecji", oświadcza:

„Fakt ten rzuca nas (Żydów) y  objęcia 
lewicy polskiej, choćbyśmy tego nie chcieli. 
Każdy żyd polski eta? się już radykałom 
malgrć lui".
He-ke! Czy „wbrew sobie", —  wolno 

wątpić. Znamy wypadki, że kapitaliści ży
dowscy popierają komunizm. Chyba- nie 
„wbrew sobie".

Nadużycia
Urzędnicza „Jedność" póświęca moęny 

artykuł „szakalom"', aferzystom, których 
sprawki powoli wychodzą na jaw.

„Powiedzmy — piszę —  otwarcie, że 
cl ludzie skompromitować nosili na sobie

Albo pad! ofiarą mistyfikacji, albo sam 
świadomie mistyfikuje opinię, '"rzeba to 
skończyć. Należy być rycerskim w ostosunku 
do przt*iwmka. „Robotnik** nie przestrzega 
tej zasady. Pracują w  nim ludzie inteligent
ni, i nie naiwni. W. jakim celu twierdzą, ja
koby rząd p. Caballerą by! życzliwie uspo
sobiony ule religji? Jeśli już chcą służyć 
„Frontowi Ludowemu-' w  Hiszpanii, niech 
używają innych argumenów, nie fałszów o 
sympatiach rządu Walencji dla katolicyzmu,

J. P.

pieczęć przynależności partyjnej, któiej 
ewoją kaubrę zawdzięczali.

Wiemy, że dla wielu dziś skompromito
wanych dygnitarzy, usuwano pod pozor >m 
„dobra służby" całe nieraz falangi ludzi 
zdolnych i uczciwych, z których nikt nie 
Splami? się kradzieżą grosza publicznego.

Jeżeli zestawimy dwa zjawiska: z jednej 
strony przedwczesnych emeryt w , którzy 
honoru swego nie splamił —  a z amgiej 
strony zwyczajnych złodziejaszków, to wy
tworzy się się potworny i ponury obraz sy
stemu, któiy się skompromitował bezape
lacyjnie. Czyż tym poczynankfo, które dziś 
rak tatalne wydają owoce, nie patronował 
do niedawna wszechpotężny BBWR

Żeby tak można o wszystkim owobodrie 
pń>ać wygarnęlibyśmy p-awdę, pized którą 
musiałby zadrżeć nieiodet z niedawnych 

mocarzy".

Stron, Ludowe w sprawie Gdahska
Wśród rezolucyj uchwalonych przez 

Kongres Stron. Ludowego, któreśmy wczo- 
raj streścili, zwraca uwagę rezolucja w spra 
wie Gdańska,. Brzmi ona w  relacji „I. K. C." 
tak-

.Rzeczywistość ostatnich miesięcy wy
kazuje ponad wszelka wątpliwość, ze 
C-dańsł: trać, już ostatnie ślady swej do- 

.. tychczasowej osobowości iprawno-państwo- 
wej, stając !*ę częścią składową Rzeszy- 

. Wolne Miasto Gdańsk dziś j«st całkowicie 
• sądzone przez rząd Rzeszy, działający 
orzez swego tKMiw?adnego szturmowca. Wy
siłkom przyłączenia, Gdańska do Rzeszy 
winno było kierownictwo naszej polityki 
zagranicznej przeciwstawić się z całą. sta
nowczością, czego niestety nie widzieliśmy. 
Dalsza bierność m >że być tyli: o zachętą do 
kontynuowania obecnej zaborczej polityki 
Rzeszy, wyrugowania nas z nad Wisły".

Z filosemiiir —  antysemito
Pos. Budzyński, znany z antysemickich 

wystąpień w Sejmie, jeszcze wt- wsześniU 
1935 roku uchodził za filosemitę. Wydawał 
wówczas w  Łodzi pismo. „Der Telegraf", w 
bwaronie dla żydów. W  piśmie tym z dnia 
6. IX. 1935 podainc sprawozdanie z zebra
nia przedwyborczego, na którym „czcigod- 
ny rabin" Beer popierał kandydaturę p. Bu 
dzyriskiego, ą żyd Ganc wołał, że jęśli p. 
B. nie będzie wybrany, to

„meże się, bron Boże, stac, Łe zamiast 
człowieka, o poglądach postępowych a przy
jaciela Żydów, jakim jest red. Budzyński, 
przejdzie w naszym okręgu jakiś tam ka
rierowicz antysemicki"
Czyli: —  dopóki człowiek żyje, zawsze 

jest zdolny do nawrócenia się. Zdolność ta 
ustaje dopiero po śmierci.

Ż ą d a j c i e  „ G ło s u  N a r o d u * *  
w e  w s z y s t k i c h  k r w i a r n i a c h  
r e s t a u r a c j a c h ,  w  u r z ę d a c h  
p o c z t o w y c h  f  u a  d w o r c a c h  
k o l e j o w y c h

Komisja królewska
w Palestyirie

Dwunastego października ub. r. zakoń
czył się po apelu królów arabskich strajk gfi 
ueraliny w Palestynie i jednocześnie ustały 
rozruchy oraz napady arabskich oddziałów 
powstańczych, które noc kierów niorwero 
swego wodza Fauzi al Kaukadżi‘egć wyco
fały się do Transjordanii. W  ten sposób za
kończony został sześciomij|sięczińy okres 
zaburzeń, rozpoczęty w kwietniu ub. r. pod 
hasłem całkowitego wstrzymania żydow
skiej imigracji do Palestyny. W  Palestynie 
nastał jako taki spokój, trwający do mGziś, 
który nie jest jednakże jednoznaczny z ukpo 
kojeniem umysłów ani tym bardzie? n!e 
oznacza posunięcia choćby o lirou nn- 
przóa rozwiązanie ciężK>egc zagadnienia 
oales+yńslJegŁ.

Nie wiemy, jakie były prowadzono za 
kulisów,e rozmowo między Anglią a i/iadca 
oami arabskimi i oo spowodowało ich iiuter 
wencję i zakończenie strajku: rzerok" ogól 
arabski spodziewał się jednakże, że po usta 
niu rozruchów Anglia zaw;esi całkowicie 
!migrac;ję aż do czasu zbadania całokształtu 
zagadnienia przez komisję królewską lordi 
Peeła, wyznaczoną już uprzednio pnez rząe 
brytyjski. Anglia postąpiła jednakże ina
czej Wysoki Komisarz wyaaaczył w  nor
malnym czasie kontyngent imigraz-yjny na 
pórroczf od października do kwietnia, czym 
wywołał wzburzenie wśród Arabów. Wyzna 
czył jednak ilość certyfikatów tak małą (tył, 
kio dla 1.BU0 osób), że -wywołał z kolei nie
zadowolenie żydów. Anglia chciała dogo
dzić ona stronom i nie zadowoliła żadnej. 
Żydzi zarzucają jej ustąpienie przed ferro-- 
roin arabsikim. Arabowie twierdzą, i i  nie 
dotrzymała obietnicy i postanowili wyłado
wać swoje oburzenie w bojkocie komisji 
królewskiej.

Komisja królewska przybyła do Paiesty 
ny na początku listoproa i niezwłoczmo 
przystąpiła do pracy, której zadaniem mia
ło być „zbadanie wysuniętych żalów l pre- 
fcemsyj przez ludność arabską i żydowską**. 
Komis:ja została obdarzona poważnymi peł
nomocnictwami oraz uzyskała wszy >tkid 
prawa Wysokiego Trybunału, Obecnie roz
począł się już trzeci miesiąc jej urzędowa
nia w  Jerozolimie. Polega ono, ,,uk dotąd ,iw 
codziennym przesłuchiwać iiu świadków, od
powiadających wyczemująco aa pytamj 6 
członków komisji, oraz na przeglądaniu me 
moriałow, jakiś podobno w liczbie kilku se
tek napłynęły ze strony żydów i  Arabów, 
palestyńskich i niepalestyńskich.

Dostojnicy arabscy postanowili począt
kowe prac* komisji zbojkotować. Ostatnio 
jednakże namyślili się i przed komisją lor 
da Feela stanął celem złożenia zeznan nawet 
sam wdelki mufti Jerozolimy. Hadż, Amin 
el Hueeini, który był właściwym organiza
torem strajku arabskiego. Oświadczył się 
On w słowach zdecydowanych za pełną nie 
podległością Palestyny ?ako państwa a r a  fi 
s k i e g o. Oczywiście między tym stanowi
skiem a stanowiskiem żydów jest przepaść. 
Wystarczy porównai oświadczenie muftie- 
gc z przemówieniem przed ta komisją pre- 
Łe&a egzekutywy Agencji Żydowskiej, Da
wida Bem-Guriona, który oświadczył: „Ż y
dzi przybywają do Palesryny nip z czyjej
kolwiek łaski, lecz na podstawie własnych, 
n igdy nie ustąpionych i nigdy nieprzedaw- 
nionych praw. Cel nasz streszcza się w ha
śle: Budujmy Ż y d o w s k ą  Siedzibę Naro
dową**.

Ozy istnieje w tych warmkacL możli
wość, pogodzenia pretensyj arabskich i ży
dowskich, możliwość znalezienia jakiegoś 
rozwiązania dla zagadnienia- palestyńskie
go? Wątpimy bardzo, by je potrafiły rozwia 
zać dotychczasowe prace komisji królew. 
skiej mimo dużego wysiłku ze strony jej 
członków nie tylko w orzesbichiwania i roz 
mowy z „wysokim/ dygnitarzami" arabski 
mi i żydowskimi, ale i w  badanie całego 
mnóstwa drobnych spraw i zatargów, wyni 
kających z codziennego współżycia arab- 
skó-iydowdl:iego na jednej ziemi

J. MAK-

Kino „ S W » T “  Strajzawskieąo i8. —  Telefon 182-01.
Od piątku dnia 8 stycznia 1937 roku- Program Nr. S. 

Bezkonkurencyjny przebój z serii’ największych fil nów bieżącego sezonu!

DLA CIEBIE MARIO
VGH NaflJt oraz uajsh.woiejszy genialny tenor świata BENińMkł.) FIGLE 

i  Największy sukces ekranów całego świata! — Dzicio najwyższych wartości 
L artytycZnych! —  Przedstawienia jodńiennm o g. 5,7 i 9, W święta od 3 po poł.

Przegląd prasy...

k
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D y p lo m a t y c z n y  b a t

W tob. tygodniu odbył się „doroczny 
tilbład" wydany przez P■ Prezydenta Rze
czypospolitej dla szefów misyj zagranicz
nych a *  udziałem członków polskiego rzą
du. Nie zwróciłbym na ten obiad baczniej
szej uwagi, bo obiad to i  ja jadam (oczywi
ście nie w te j „oprawić’, jaką mu nadal P. 
Prezydent w ub. tygodniu)  Ale... Ale ude
rzyła mię fotografia z tym obiadem zwią
zana!

Oto do stołu ciągnie sznur par. Jakże pię
kny widok! W pierwszej parze — P. Pre
zydent Mościcki prowadzi panią Ferid Tek, 
której małżonek, ambasador Turcji, pełni 
obecnie (w  czasie nieobecności Nuncjusza) 
funkcje dziekana korpusu dyplomatyczne
go; w drugiej zaś ambasador T u rc ji prowa
dzi panią Mościcką... W  trzeciej —  ambasa
dor Sowietów powadzi panią Moltke, żonę 
ambasadora Niemiec. Dalej — ambasador 
Moltke prowadzi p. Dawtian, małżonkę am
basadora Smmetów.

Jakże krzepiący to widok! Wszyscy 
uśmiechnięci, z twarzy bije radość życia, 
'wzajemne zaufanie, dobroć, przyjaciel- 
sfeość... P. ambasador Dawtian nachylony 
mówi coś bardzo miłego pani Moltke, ■— 
,(Turek’ jest, bardzo mile uśmiechnięty do 
pani Mościckiej, —  pani Ferid Tek usłysza
ła coś szczególnie rozkosznego od P. Prezy
denta Polski i śmieje się...

A teraz druga scena. Oczywiście imagi- 
naeyjna. N ik t je j nie fotografował!

P . ambasador Dawtian wrócił po obie- 
dzie do domu. Zrzucił frak. Bierze się do

PR. BIELAK.

Podhale w obrazach

przeglądania papierów przywiezionych wła- wyszukiwał nieufnych nieraz modeli, wygrze-

Nieodżałowany Leon Wyczółkowski studiu
jąc przed dziesięciu laty wspaniałe zabytki 
Sandomierza, w rozmowie ze swym towarzy
szem, przypominał ile to cennych pamiątek zgi 
nęło w tej ziemi od czasu, gdy jako uczeń Ger
sona wędrował ze szkicowińldem w ręc® po 
Sandomłerszczyźnie.

„Z niepohamowaną zaciekłością —  mówił 
— niszczymy tó, co powinno być naszą chwałą 
i dumą, splendorem naszej kultury. Gdybam 
był młodszy zwierzał się mistrz młodemu 
przyjacielowi — założyłbym bractwo grafików, 
malarzy, etnografów, historyków sztuki j lite
ratów, związałbym wszystkich regułą, roze
słałbym po Polsce i kazałbym im zbierać wszy 
stiko co piękne i wartościowe z dziedziny sztu- 
3ti i kultury narodowej... Jesteście młodzi, idź
cie i róbcie; zadanie piękne i rozległe przed 
wami".

Towarzysz Wyczółkowskiego — Józef Pie
niążek —  miał już za sobą prócz wielu obra
zów i akwafort dwie teki graficzne: „Krzemie
niec" i „Sandomierz", tym też goręcej słowa 
mistrza wziął za swój program, ale teren swej 
pracy ogromnie rozszerzy!. Niestety mało zna
ne są świetne akwaworty Józefa Pieniążka: 
„Stary kościół w Rabce", „Kościół św. Anny 
pod Nowym Targiem", „Stary kościół w Ko- 
morowicach" i inne. Złożyłaby się z nich ładna 
i bogata teka; autor zamierzył jednak dużo 
większe, bardziej monumentalne dzieło. Obszedł 
całe Podkarpacie od Żywca po Sącz, rysując 
i malując zabytkowe nie tylko budowle, ale 
zanikające już stroje mieszczan i chłopów. 
Z twardym uporem i spokojną nieustępliwością

śnie z Moskwy przez kuriera dyplomatyc 
nego. Twarz przy czytaniu tężeje. Ręka 
i'drży, nad oczyma groźny mars... Ręka s’n za 
ciska. Przeciw komu? Przeciw temu, które
mu przed parania godzinami na Zamku dzię
kował „najuprzejm iej za zaszczyt*’ ..., któ
rego rękę potrząsał „serdecznie’'  zapewnia
jąc, że mu „niewymownie mile?1...

Bad —  balem, dyplomacja — dyploma
cją, a polityka —  polityką!

BAYARD.

Celem uregulowania nakład 
prosimy o jaknajrychlejsase  
wpłacanie prenumeraty.

bywał zapomniane po strychach stroje i ubiory 
i malował. Każde ferie ozy „wolne" od zajęć 
nauczycielskich poświęcał tej zawziętej robo
cie, której część weszła w wspaniałą tekę: 
„Podhale w obrazach".

Jak ona powstawała i jakie ma znaczenie 
dla naszej kultury, to opisali we wstępie: Jan 
Wiktor, dr Tadeusz Seweryn i prof. Tadeusz 
Szydłowski. Prawie 50 plansz, z tych 40 kolo
rowych, ma pokazać nam ogromne bogactwo 
ludzi i strojów, pomników architektury i kraj
obrazów, i otworzyć przed nami nieznany 
świat kształtów i barw, których byśmy nawet 
nie przypuszczali. Czy to para góralska z Jur
gowa, czy Spiszaczki z Frydmanowa, czy stary 
dąb w, Tropiuczy, czy wnętrzne kościoła w Przy 
donicy, —  wszystko zobaczył kochającym ń-

kiern Pieniążek -— a właściwie najpierw wyszu
kał, wygrzebał —  1 obecnie pozwala nam cie
szyć się tym i bogacić.

Pierwszy zeszyt teki „Podhale w obrazach" 
doszedł Wyczółkowskiego w ostatnim tygodniu 
jego życia —  teki dedykowanej nm jako „Ojcu 
chrzestnemu". Wielki i niestrudzony artysta zo 
baczył jeden ze splendorów naszej kultury od
tworzony przez wiernego ucznia. W  obecnycL 
czasach, gdy sztukę wypiera tandetna nieraz 
technika, teka Pieniążka, wyrosła z żywego 
odczucia rodzimego piękna ; gorącego ukocha
nia jego bogactwa, stanowi pomnik narodowej 
kultury. Im czasy więcej szarzeją, tym więcej 
cenić musimy tych, którzy odrywają nas od 
szablonowych wyrobów mechanicznych, a po
zwalają zetknąć się z szczerą treścią artystycz
nego wzruszenia.

Uwaga Redakcji. —  „Podhala w  obrazach* 
ukazała się dotychczas cz. I, obejmująca 8 ta
blic. Całość zamawiać można na warunkach 
siibskrybcyjnych w  cenie 50 zł. za całość, tj. 
50 tablic wraz z teką. Subskrybenci wpłacają
cy całą prenumeratę jednorazowo otrzymują 
jako premię —  oryginalną akwafortę autora. 
Adres wydawnictwa: Prof. Józef Pieniążek,
Lwów, ni. Piaskowa 27. —  Konto PKO  506.400.

'fładi®

Kinoteatr dźwiękowy „ W A N D  A “  Sw. Gertrudy 5
Wyświetla dziś najweselszy twór produkcji Metro-Goldwyn-Mayer, w y p r o d u k o w a n y  kosztem 
6 milionów dolarów. — Arcydzieło, które nie ma sobie równego, ret. genialnego (tłOKuGA 

CUKORA, twórcy filmu , DAWID COOPPER FIELD*
Przepiękny film wg. Williama 
Szekspira. W rolach głównych 
najpiękniejsza gwiazda ekranu 
NO R M A SHSARER oraz t e s 

l i *  H ow ard, John B arrym ore , Ralf Fo rbas . Żadne pochwały nie są wstanie oddać 
wielkość togo arcydzieła, film ten każdy musi zobaczvć, aby stwierdzić, że_ jest to chluba 
kinematografii, jest to pomnik wystawiony sztuce filmowej. Uwag*: Mimo wielkich kosztów 
eony nie podwyższone jednak wszelkie zniżki (ta;źe B. O.) oraz wszelkie wolne wstępy az do 
odwołania nie waine. — Seanse rozpoczynają się w  dnie powszednie o godz. 5, 7.10 i 9.30. 
W  niedzielę 1 święta o godz. 3 pop. — Wstęp tylko na początek seansów. — Progrom Nr. 13.

ROMEO I JULIA

WRAŻENIA Z ESCORIALU, przedstawi u. 
19 bm. w e wtorek o godzinie 16,00 dr St. Cie- 
sjelska-B orkowska, autorka wiełu cennych prac 
o kulturze iberyjskiej i .przekładów z hiszpań
skiego. Scharakteryzuje Escorial, ten zna
mienny dokument przeszłości Hiszpanii o swo
istym i jednolitym stylu, symbol religijnego i 
politycznego mistycyzmu Filipa II.

„W  JAKI SPOSÓB KSIĄŻKA WYCHO 
WUJE DZIECKO". Znaczeni; książki w w y 
chowaniu dawno już zostało ocenione. Chce
m y wszyscy diać dobrą książkę naszym dzie
ciom. Powstaje jednak pytanie jaka książka 
jest dobra? Jest to sprawa nie łatwa: książka 
musi z jednej strony odpowiadać naszym za
mierzeniom wychowawczym, z drugiej —  upo 
dobamiom młodego czytelnika. Zagadnienie to 
będzie tematem audycji „Dyskutujmy" w  dniu 
1$ stycznia o godzinie 19,00, Dyskusję zagai 
R . Czaplińska-Mutermiłćhowa,, kt,óra wygłosi 
odczyt pt. „W  jaki sposób książka wychowuje 
dziecko".

ORYGINALNA MUZYKA HINDUSKA, Tak
jak to zostało zapowiedziane na początku se
zonu zimowego, P. Radio organizuje systema
tycznie audycje, zaznajamiające radiosłuchar 
czy polskich z muzyką narodów obcych kon
tynentów. Tym  razem dnia 19 stycznia o go
dzinie 16,30 nadany zostanie reportaż z płyt 
w  opracowaniu rodowitego Hindusa, mieszka
jącego obecnie w  Polsce, dr Radi Behaii lal 
Kryszma Mathur. Reportaż ten obejmie muzykę 
hinduską, która różni się od europejskiej w  
sposób zasadniczy, posiada bowiein ''zupełnie 
odmienną formę i treść, zupełnie inny system 
tonalny, inne instrumenty i zgoła inne barwy 
dźwiękowe.

O B U W I E w s z e l k i e g o  
rodzaju  t a k

spacerowe, wieczorowe, sportowe, na chore 
nogi, do polowania, jakoteż buty z chole

wami oficerskie i do konnej Jazdy 
poleca ze składa ! na zamówienia po 

cenach niskich

Pierwszorzędny magazyn i pracownia obuwia

dawnie 1, RiPEll 
Kraków, ul. św. Tomasza 29.

Specjalny Im ł ra n e r fu  di dysnozycji P. T. Klienteli.

Programy staeyj radiewyeft
ŚRODA 20 STYCZNIA 1937.

Program ogólnopolski: godz. 6.80 Pleśń „Kie
dy ranne wstają zorze"; 6.33 Gimnastyka; 8.80 
Muzyka poranna z płyt; 7.15 Dziennik poranny; 
7.25 Programy lokalne; 8.00 Audycja dla szkół;
11.30 Audycja dla szkól; 11.57 Sygnał czasu i hej- 
uał z Krakowa; 12.03 Koncert; 12.40 Dziennik po 
łudmowy; 12.50 Obrona domu rodzinnego przed 
atakiem gazowym -~ pogad. wygł. -anina Janicką; 
15.00 Wiadomości gospodarcze 15.15 Programy lo
kalne; 16.10 Czym jest twój tatuś? — audycja dla 
dzieci; 16.25 Koncert; 17.00 Rola marynarki wo
jennej — odczyt; 17.15 Koncert solistów; 17.80 
Obrazek z życia miasteczka — felieton; 18.00 Po
gadanka aktualna; 18.10 Wiadomości sportowe;
18.20 Programy lokalne; 18.50 Ni© marnujmy 
czasu i młodości — pogadanka; 19.00 Pojedynek 
Domejki z Dowejką — opowiadanie M. Wańko
wicza; 19.20 Programy lokalne; 20.35 Chwil* 
Biura Studiów; 20.45’ Dziennik wieczorny; 20.68 
Pogadanka aktualna; 21.00 Koncert chopinowski;
21.30 Kwartet smycznowy; 22.00 Muzyka taneczna 
w wykonaniu Malej Ork. P. R,; 23.00 Programy 
lokalne dla Warszawy i Lwowa.

Kraków: godz. 7.25 Kilka informacyj; 7.80 
Muzyka taneczna; 14.00 Lokalne wiadomości go
spodarcze; 14.05 Muzyka z płyt; 15.15 Koncert re
klamowy; 15.31 Muzyka z ptyt; 15.55 Skrzynka 
ogólna; 16.05 Wiadomości z dnia...; 18.20 Muzyka 
z płyt; 18.45 Program na dzień następny; 19.20 
Transmisja ze Lwowa, 19.40 Koncert; 20.20 Skecs 
„W ielkie zmartwienie malej pani".

Lwów, godz. 7.25 Program na dzień dzisiejszy;
7.30 Parę informacyj; 7.35 Muzyka poranna z płyt;
14.30 Muzyka lekka z płyt; 15.15 Koncert rekla^ 
mowy; 15.30 Lwowskie wiadomości bieżące; 15.86 
Płyty; 15.45 Skrzynka techniczna; 15.55 Płyty;
18.20 Muzyka z płyt; 18.40 Skrzynka ogólna;
19.20 Mikrofony na próbie opory — transmisja s 
życia; 19.40 Koncert mieszany; 20.20 Wielkie 
zmartwienie malej pani — skecz; 23.00 Muzyka ta 
neczna, >r>r

Warszawa, godz. 7.25 Parę informacyj; 7.80 
Muzyka poranna z ptyt; 15.15 Muzyka z płyt; 
15.55 Skrzynka techniczna; 18.20 Koncert rekla
mowy 18.45 Program na dzień następny; 19.20 
Muzyka z płyt; 20.00 Płyty; 23.00 Muzyka tanecz
na z płyt.

Katowice, godz: 6.00 Sygnał czasu i pieśń po 
ranna; 6.03 Muzyka lekka z płyt; 7.25 Wiadomości 
bieżące; 7.30 Muzyka z płyt; 13.00 Koncert życzeń;
13.15 Muzyka z płyt; 13.58 Wiadomości giełdowe;
15.15 Koncert reklamowy; 15.35 Życie kulturalne 
Śląska; 15.40 Muzyka ż płyt; 18.20 Roazice mają 
głos — pogadanka; 18.35 Muzyka z płyt; 18.45 Pro 
gram na dzień następny; 18.50 O pracy Kółka Roi 
niczego — pogadanka; 19.20 Koncert kameralny; 
19.40 Najbardziej ruchliwy dworzec kolejowy w  
Polsce — felieton; 19.50 Zagłębie Dąbrowskie m* 
głos.

MARIA SANDOZ.

Oryginalne pomysły
Hotelplanu

Zfirich w  styczniu.

■Nfaetanie zimy uwydatniło zbawienne 
dksitjd dewaluacji w  Szwajcarii. Uzdrowi
ska i eportowiska szwajcarskie są w  tej 
Chwili przepełnione. Zniżka franka o 30 pro 
cent i utrzymanie się dawnych cen pesjona- 
tjjw i  hoteli przy ogromnych zniżkach kole
jowych i autobusowych sprawiły, że Szwaj 
eałią, wymarzony raj zimowy narciarzy, za 
częła ściągać ogromne rzesze turystów. —• 
Ruch świąteczny i noworoczny, oraz zamó
wienia na styczeń i luty —  przeszły naj
śmielsze oczekiwania. W  sam dzień wigilii 
SBB puściły kilkadziesiąt pociągów specjał 
nych do samej Bazylei, a inne, normalne, 
szły z regały dwa razy większe, Z gości za
granicznych, którzy skierowali sio w  trzy 
ośrodki turystyczne: Graublinden. Engel-
herg i Bemer-Oberland przeważają Anglicy, 
Francuzi, Holendrzy, Belgowie i Niemcy. 
Napchane po brzegi są nie tylko hotele i  pen
sjonaty zimowe, ale i letnie i schroniska nar 
ciarskae dla młodzieży. Ponieważ pogoda 
panuj© od tygodni nadzwyczajna z puchami 
śnieżnymi i słońcem, goście zagraniczni roz 
koszują się wspaniałym w/poezyiikiem. We 
wszystkich ważniejszych uzdrowiskach ii 
sportowiskach znajdują się szkoły narciar
skie (kursy), ujednostajnione obecnie na te-.

renie całego państwa, mające tysiąc© zwo
lenników.

Ważną rolę w  tych warunkach odgrywa 
Hotel-Pian, który prtyw izi moc gości po ce 
nie ryczałtowej, tak z zagranicy jak z dal
szych zakątków kraju.

Hoteł-Plan poza. stworzeniem przedsię
biorstwa spożywczego „Migros" i nader ko
rzystnych „ryczałtów wakacyjnych"- od 61 
franków za 7 dni („alles inbegriffen"), urzą
dza od jakiegoś czasu nader pomysłowe ba 
le ludowe, zwane popularnie ,.Hopla-Fest“, 
cieszące się olbrzymią frekwencją. Za pięć 
franków otrzymuje gość bilet, zaopatrzony 
w 8 bonów na rozmaite rzeczy, a więc gar. 
derobę, jedzenie i trunki w bufecie, los na 
loterię, bilet na rzucanie balonem lub strze
lanie o nagrody, wreszcie b,>n na taksówkę, 
która od godz. 2 w nocy odstawia bezpłat
nie balowych gości do domu! Ponieważ wstę 
py na bale w  Zurychu są nader wygórowa
ne (od 15 franków do 30 bez jedzenia, gar
deroby, taksówki itp.), więc ogół nie może 
sobie na to pozwolić. Popularny Dyrektor 
Duttweiler wpadł zatem na pomysł ziorgani 
zowania takich bali, dostępnych dla każde
go. Bilety na pierwszy bal w ilości 5000, 
rozkupione zostały w 2 dniach, na drugi ró
wnież; urządza się więc tera? trzeci i czwar
ty-

Popatrzmy, jak Po wygląda! Wszystkie 
sale olbrzymiego gmachu Tonhalle, w  któ
rym odbywają się koncerty, przemienione 
zostały na sale balowe, bufety, perony. Wiel
kie napisy i barwne plakaty głoszą sławę i 
piękno uzdrowisk szwajcarskich, perony re 
gulują ruch balowych gości. Eiuro podróży!

udziela wywiadów i rozdaje zabawne pro 
gramy. Na ścianach sal doskonałe malowi
dła i afisze przedstawiające sport, gory "  
śniegu, kolejki górskie itp. Główna scena w 
wielkiej sali koncertowej udekorowana ol
brzymim koniem z kartonu (Ilopla), na któ
rym siedzi rozbawionych dwoje dzieei-nar- 
ciarzy, obok schronisko górskie z czapami 
śniegu, parę świerków, na przedzie sceny 
muzyka. Według punktów programu zja
wiają się kolejno grupy Tessyńczyków, gó
rali z Appenzełl i Engelbergu, pochód ma
sek z Bazylei, pochód św. Mikołaja z olbrzy 
mierni dzwonami krów górskich. Wszystko 
rozśpiewane, roztańczone, wesołe. W  przer
wie między tańcami i produkcjami barw
nych grup ludowych dyr. Dutiweiier wygła 
sza przemówienie, opowiadając ciekawe rze 
czy o postępach Hoteł-Planu poza. granicami 
Szwajcarii, o masowym ruchu w  góry, o kol 
rzyściach feryj Hopla itp. W  innych salach 
odbywają się równocześnie inne przedsta
wienia i atrakcje. K to głodny, zagląda do 
wzorowo zorganizowanego bufetu i zajada 
smaczne sałatki mięsne albo wieprzowiakę 
z kapustą, albo popija wino, czy wodę mine 
rainą.

Na wielkiej scenie pokazują o U  w. nocy 
wielki, piękny film narciarski, wywołujący 
huczne oklaski. O północy paraduje po 
wszystkich salach barwny pochód Klausów, 
zwyczaj związany ze św. Mikołajem. O godz. 
1 odbywa się losowanie ogólne załączonych 
do biletów wstępu kuponowy na które moż
na wygrać 10 feryj po dwa tygodnie, marki 
wakacyjne na ferie i inne ponętne rzeczy.

Na zmianę dc tańca przygrywają trzy

orkiestry: orkiestra salonowa, Ldndlerka- 
pelle i orkiestra dęta. Tańczą we wszyst
kich salach, a jest ich pięć. nawet na kory
tarzach i w bufecie. Tłum olbrzymi, pięć ty
sięcy osób, a co za tym idzie dym papiero
sów i cygar. O drugiej w  nocy wjeżdża przez 
oryginalnie urządzone tunele muzyka tessyń 
sfea w  strojach ludowych i gra piękne tes
syń skie piosenki. Od czasu do czasu ze 
zgrzytem kółek przesuwa się nad wielką sal- 
lą kolejka górska, rozsypująca „powietrze 
Arosy“  pod postacią, barwnych konfetti.

Opuściliśmy rozbawione apartamenty 
Tonhalle kolo trzeciej w nocy, ale jeszcze 
mało kto myślał o powroc*e. Ponieważ lało 
stramieniami, błogosławiliśmy pomysł dar
mowych taksówek; ci zwłaszcza, którzy 
mieszkali daleko.

Trudno się dziwić, le  pomysł ten zyskał 
tak wielką popularność. Za pięć franków 
można się wytańczyć, napatrzyć filmowi i 
innym barwnym pokazom, najeść, napić, na 
słuchać ̂ muzyki wszelkich kantonów i napa
trzyć pięknych strojów i jeszcze człowieka 
odwożą z paradą do domu. Nowość to w  
Szwajcarii, krytykowana mocno przez nie
których, którzy nie chcą zmieszać się z pu
blicznością Hotel-Planu, ale dla szerokiego 
ogółu w  czasie ciężkiego kryzysu są to po
mysły zbawienne, stawiające powoli na no
gi hotelarski przemysł Szwajcarii. Gdy do 
tego doda się teraz olbrzymi napływ zagra
nicy z powodu dewaluacji i ustalenie daw
nych cen, —  zanosi się na wybitna popra
wę turystyki na terenie Alp szwajcarskich, 
a więc na zabezpieczenie najsilniejszej pod
stawy bvtu tego małego kraiku.
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Sprawa surowców
na forum L i g i  Narodów

Sprawa, surowców Jest 'dztó sprawą wy
bitnie międzynarodową. Była zresztą nią już 
dawniej, ale nie wystąpiła dotąd, w  tak 
ostrej formie jak obecnie. Temat ten oma
wia Polska Informacja Polityczna, wydawa
na przez MSZ.

Zagadnienie —  pisze P. L  P. —  dostępu 
do źródeł surowców stanęło przed L igą Na
rodów od samego początku jej istnienia. 
Opracowany przez rząd włoski projekt pak
tu L igi przewidywał, iż „rozdział tniędzyna 
rodowy środków żywności oraz surowców, 
potrzebny dla utrzymania zdrowych warun
ków egzystencji i dla przemysłu, ma być 
kontrolowany w taki sposób, by każdy kraj 
mlal zapewnione to, co jest dla niego nie- 
z(będne‘‘.

Projekt ten nie został zrealizowany. Naj 
wyższa rada gospodarcza mocarstw sprzy
mierzonych ograniczyła się wówczas do za
lecenia zniesienia powstałych wskutek woj
ny sztucznych barier ekonomicznych.

Włochy, których pretensji kolonialnych 
traktaty pokojowe, jak wiadomo, nie zaspo 
koiły, nie dały za wygraną i powróciły do 
sprawy surowców na pierwszej sesji Zgrom a 
dzenia L ig i Narodów. W  wyniku ich inicja
tywy komisja ekspertów z Włochem prof. 
Corńadio Gini na czele, która ustaliła pewne 
ogólne zasady, dotyczące zagadnienia su
rowców, stwierdziła niezaprzeczalne prawo 
każdego państwa do swobodnego dyspono
wania swymi naturalnymi dobrami i do pod 
dania ich, w  okolicznościach wyjątkowych 
takiemu regiime‘owi, jalki odpowiada, jego 
własnym potrzebom. Z drugiej strony korni 
6ja podniosła jednak, że niezbędne dla życia 
gospodarczego innych państw surowce nie 
powinny być przedmiotem restryfikacji lub 
dyskryminacji, o ile nie zachodzą okoliczno
ści nadzwyczajne.

Na tej deklaracji platonicznej skończył 
ąlę pierwszy etap walki pokojowej o dostęp 
'do surowców. Wstęp ten nie był obiecujący. 
Istotnie, późniejsze lata nie posunęły spra
w y naprzód. Sprawa surowców powróciła 
na forum międzynarodowe z okazji Między
narodowej Konferencji Gospodarczej w  ro
ku 1927. Konwencje w  sprawie zniesienia za 
kazów i ograniczeń przywozowych i wywo- 
Bowych nie weszły jednak nigdy w  życie —  
% powodu braku ąuorum państw ratyfikują 
cyeh. Sprawą surowców zajmo-wała się wre
szcie światowa konferencja monetarna i go 
epodarcaa w  1933 r. •— zresztą również bez 
rezultatów.

Tym czasem ewolucja dziejów gospodar
czych ostatnich lat nie załagodziła, lecz 
przeciwnie zaostrzyła zagadnienie surow
ców. Kryzys światowy dotknął najbok śniej 
państwa przeludnione, a nie posiadające za 
razem ani surowców, ani kapitałów. Pozba
wione możliwości znalezienia rynków emi- 
gracyjnj-ch dla nadmiaru ludności, pozba
wione możliwości znalezienia rynków zbytu 
dla swych towarów, pozbawione wreszcie 
znaczniejszych rezerw kapitałowych —  pań 
stwa te, do których zaliczyć musimy rów
nież i Polskę, o d c in a ją  szczególnie dotkli
wie brak surowców, ułatwiających unrsemy 
głowienie kraju.

Przyczyna kryzysu surowcowego doby 
Obecnej jest oczywiście częściowo inna niż 
w  pierwszych latach powojennych. Wówczas 
władające surowcami państwa wahały się 
nasycić głód surowcowy państw nie posia
dających w obaiwie przed własnym niedo
statkiem. Psychoza wojenna ciążyła jeszcze 
ną gospodarce światowej. Dzisiaj natomiast 
państwa nasycone surowcami pozbyły się 
chętnie nadmiaru swej produkcji. Głód su
rowców dnia dzisiejszego nie oznacza bynaj 
mniej niż surowców jest za mało na świecie. 
Istnieje po prostu paradoksalna sytuacja, 
z Jednej strony widzimy w niektórych kra
jach względną nadprodukcję, z drugiej zaś 
strony w innych krajach jaskrawy głód su
rowców. Potrzebujący surowców klient nie 
ma po prostu czym zapłacić: złoto, jakie po 
siadał, przeszło do rąk mocarstw finanso
wych, które równocześnie władają surowca
mi i które, w zamian za te surowce nie chcą 
przyjąć ani nadmiaru ludności, ani też nad
produkcji towarów państw przeludnionych.

W  ten sposób wytworzył się podział na 
państwa „nasycone^ i państwa „niezaspoko- 
jone“. Te ostatnie nie tworzą zresztą bynaj
mniej żadnej wspólnoty interesów; po pro
stu znajdują się one jedynie w analogicznej 
sytuacji.

W  ostatnich latach coraz częściej i silniej 
dawały się słyszeć głosy, domagające się 
rozwiązania problematu surowcowego. Naj
wyższe autorytety kilku państw „niezaspo- 

- kojonych“ domagały się rozwiązania zagad 
nienia surowców na płaszczyźnie kolonial

nej. Konieczność rozwiązania problematu 
uznana została również po stronie państw 
„nasyconych'1, m, in. W. Brytania, która 
wyraziła gotowość wzięcia udziału w  każ
dym kolektywnym wysiłku, zmierzającym 
do rozwiązania zagadnienia, przy czym min 
Eden wskazał na Genewę jako na właściwe 
forum do zbadania zagadnienia dostępu do 
sutowców kolonialnych.

W  wyniku ówczesnej debaty Zgromadze
nie L ig i postanowiło poddać pod rozwagę 
Rady, na jej sesji styczniowej, sprawę utwo 
rżenia komitetu surowcowego. Na sprawo
zdawcę wybrany został przedstawiciel Pol
ski, który już w najbliższych dniach będzie 
mial możność zreferować Radzie Ligi cało
kształt zagadnienia.

Tak więc, po kilkunastu latach, sprawa 
surowców wróciła przed forum Ligi Naro
dów. Sprawa ta interesuje w  sposób żywot
ny Polskę, której nikt nie może zaliczyć w 
tej dziedzinie do krajów „nasyconych". Za
interesowanie Polski posiadaniem odpowied 
niego dostępu do surowców zostało już zre
sztą zgłoszone przez Ministerstwo Spraw Za. 
granicznych R. P. zarówno przed kompe
tentnym forum międzynarodowym, jak i wo
bec polskiej opinii politycznej, która, jak to 
wykazała ostatnio dyskusja w  Sejmie, całko 
wicie poparła inicjatywę naszego rządu.

Nowe przepisy o podatku gruntowym
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych wysto

sowało dio wojewodów, przewodniczących wy
działów powiatowych i prezydentów miast ofeól 
nik wyjaśniający dekret Prezydenta Rzeczypo
spolitej z dnia 4 listopada 1936 r. o zmianie 
przepisów o państwowym podatku gruntowym.

Dekret ten:
1) Wprowadza obciążenie państwowym po

datkiem grantowym grantów państwowych, 
fundacyjnych, duchownych { klasztornych 
z wyjątkiem  przeznaczonych stałe i  wyłącznie 
na cole .kultu religijnego oraz należących do 
instytueyj o charakterze opieki społecznej.

2) Zmienia brzmienie art-. 14 ustawy z dnia 
15 czerwca 1923 r., dekret utrzymuje w  nie
zmienionej wysokości najwyższe łączne obcią
żenie gruntów dodatkami komunalnymi do po
datku gruntowego.

Konferencja Ch. Z. Z.
w Trzebini

a, ,
W  dniu 17 bat. odbyła się w  Trzebini kon

ferencja. katolickich działaczy robotniczych z 
całego zagłębia krakowsko - chrzanowskiego. 
Referaty na temat programu katołicko-społeez- 
nego, oraz zadań i metod działania chrześci
jańskich związków zawodowych wygłosili: 
red. K. Turowski i mgr. M. Dzwonek —  se
kretarz okręgowy Ch. Z. Z. w  Krakowie.

W  konferencji wzięło udłział około 60 kato
lickich działaczy robotniczych.

Zastój w handlu pomiędzy Polską a Z.S.S.R.
Na odcinku handlu wymiennego pomię

dzy Polską a ZSRR panuje całkowity za
stój, a to na skutek sytuacji bez traktatowej 
w dziedzinie handlu kompensacyjnego. Urno 
wy co do jakiego to traktatu' wprawdzie to
czą się dotąd, lecz w  przybliżeniu nawet nie 
można powiedzieć kiedy będą zakończone. 
Prawie jednocześnie z kończącą się w  dniu 
31 grudnia x986 roku umową o handlu kom 
pensacyjnym pomiędzy Polską a ZSRR wy
jechał przed, kilkoma miesiącami, odwołany 
do Moskwy Tamarin. a. ną jego miejsce nie 
zamianowano jeszcze nowego kierownika 
polskiego oddziału „Wniesztorgii" (ekspozy
tura kom isariatu  handlu zagran icznego ), kom pletny zastój;

tym czasem jego funkcje pełni zastępca Ei- 
chenwałd. Woibec niemożności, ze względu 
na brak traktatu, zawierania transakcji kom 
pensącyjnych, transakcje te odbywają, się 
na zasadach gotówkowych łub wekslowych, 
przyczyna napotyka to na dość znaczne trud 
ności, gdyż miejscowy oddział „Wniesztor- 
gu“ sprowadzony jest obecnie do roli skrzyń 
ki do listów, którą załatwia Moskwa.

W  tym. stanie rzeczy i  wobec trudności 
związanych z otrzymywaniem paszportu do 
Rosji i odwrotnie z Rosji do Polski —  o 
większym handlu Polski z ZSRR nie ma mo
wy, to też w handlu naszym *  Ro3.ią panuje

3) Rozporządzenie Ministra Skarbu i  
17 grudnia 1936 r. o- zmianie podziała dod&ta 
ków komunalnych do podatku gruntowego u* 
staliło nowe normy najwyższego obciążenia 
grantów dodatkami komunalnym do podatku 
gruntowego,

4) Dekret nadaje nowe brzmienie art. 5 
ustawy z dnia 20 marca 1931 r. o samoistnym 
podatku wyrównawczym dla gmin wiejskich 
i rat. 3 ustawy z dinia 26 marca 1935 r. o świad 
czeniach w  naturze na niektóre cele publiczne, 
ustalając —  jako podstawę wymiaru podatku 
wyrównawczego j świadczeń w  naturze w sto
sunku do płatników podatku od nieruchomości 
—  tenże podatek od nieruchomości be« żad
nych wyłączeń, a więc w  pełnej kwocie wy-, 
miaru.

Ńworł

K i n o  „ P R Q M I E N “  T .  S .  Ł .  P o d w a l e  6 .  T e le fon  124-26.

WARNER BROSS najpotężniejsza wytornia filmowa świata przedstawi pertę swojego lekkiego
repertuaru

Jakimi drogami chadza miłość K J S
film „Kain i Mabel* w głównej roli ulubieniec kobiet CLARK GABLE i słynna gwiazda 
Nev Yorku MARION DANIE. — Dowcip, piosenka, akcja, napięcie, fantastycznie piękna

wystawa. — Przedstawienia codziennie o godz, 5, 7 i 9. W  niedzielę od godz. 3-ciej.

Po katastrofie mysłowlckłej
Pytania dla dyżurnego ruchu Urbanka.

Jęczmień dworski 
Jęczmień targowy

ARTYKUŁY PASTEWNE.

81.50—23.60 
•21.50

Soja śrut około 44-45 proc.
Siano słodkie
Siano średnie
Siano kwaśne
Potraw
Koniczyna pastewne 
Słoma długa 
Mierzwa luzem

18.25-18.75
24.00-24.50
28.00—29.00

6.00-6.50
5.00-5.50
4.00-4.50 
f.00—5.00
7.50-8.00 
8.75-4.25
3.50—-8.75

„Kurier Warszawski:' omawiając aa tle Makuchy lniane 
katastrofy mysłowickiej warunki, w  jakich 
pracuje służba kolejowa, pisze:

„Może więc nie tylko przyszłemu obroń 
cy dyżurnego ruchu Urbanka, ale i facho
wym komisjom polecam tną prośbę o jak naj 
dokładniejsze wyjaśnienie następujących 
faktów. Ile ma poborów Urbanek? Ile mu 
strącają dobrowolnie na rodzinę kolejową,1 PRZETWORY MŁYNARSKIE,
na organizacje związkowe i niezwiązkowe Mąka pszen. gat. I wyciąg. 0-20 proc. 45.00—46.00 
i na różne pomoce? Czy sam Urbanek jakiejś Malca psz. g. IA  st. wym. 0-45 proc. 48,00—44,00
pomocy nie potrzebuje? O której dyżurny pw. e -  £  wym. 0-55 proc. 42,00-42,5C

'■ Mąiiu psz. g. IC st. wym. 0-60 proc. 40,00—40,50
Urbanek rozpoczął służbę (mieliśmy pewne lM̂ ka psz g ID st_ wym. 20-55 proc. 38.00-38.5t
dane, że o gOdz. 8 w lecz.) i co robił przed- j Mąka psz. g. IID  st. wym. 45-65 proc. 37,00 —37,50
tein: czy  miał zbiórkę obowiązkową, czy też Mąka psz. g. IIE st. wym. 55-60 proc. 83,50—34,50
był „przeszkalanyt£ np. na warsztatowca? ” G. at: S m “ ’ «n n
r w  nc+a-tnin  ̂ !Vm]«i H IA ®t. wym. 65-70 proc, 27,00—28,00
Czy ostatnio nie by! „przeszeregowany^?, r2ra>wa 0.95 proc. 3&oo-&3,5o
Czy imał z tego powodu przykrości i jak je „
znosił? Czy bał się fcOgoś zawsze, wiecznie Męka iytn,a okrę*n Krakowskiego.
i  bez przerwy, czy  też miewał chwile rów no-'1 ttńuuek st. wym. 0-80 proc. 33,50—34,00

t — i- ^  -----  <•> — -----  32.50—33,00
23.50-27,00wagi I .pokoju dudm? Czy m6s,  e m e m  8ka JJ f-p S ?

pić uwagę, czy zawsze musiał stać na bacz 
ność?“

 —-ooooo—-----

Cenu giełdowe zboża.
Na giełdzie zbożowej i towarowej w Krako

wie notowano w ponied.z 18 stycznia następujące 
ceny: '

ZBOŻA.
Pszenica dworska czerw, stańd.
Pszenica dworska biała stand.
Pszenica dworska 75 kg. 80 proc.
Pszenica targowa 
Żyto dworskie 
Żyto targowe
Owies dworski lekko zadeseez.
Owies targowy

27,00-27,25
26.75-27,00
27.50—27.75 
26.40—26.60 
22.25— 22.50 
21.90-22.10
18.50— 18.75
17.75-18.25

Mąka poślednia ponad 65 proc. 19.00—19.50

Mąka żytnia okręgu Poznańskiego.

I gatunek st. wym. 0-50 proc. 35,00
I gatunek st. wym. 0-65 proc, 34.00
II gatunek st. wym. 50-95 proc. 27,00—28,00
Otręby żytnie stand. 15.00—15,50
Otręby pszenne stand, średnie 15,00—15.50
Perłówka 0—000 47.00—48.00
Pęcak chłopski bez worka 28,00—28 50
Siekanka jęcmn, fabr. z workiem "6.00—37 00
Siekanka jęczm. chłopska bez worka 28.50—29.00
Kasza jaglana fabryczna .33.00—35.00
Kasza jaglana chłopska 81.00—33.00
Kasza tatarozana cala 45.00— 46.00
Kasza tatairczana łamana 43.00—44.00

\ Tendencja słaba, podaż mała, dowozy, lokalne 
małe. 1

»- im— —OOQO&̂ — 1»;I

Polonia (Warszawa) mistrzem 
Polski w siatkówce męskiej

W  dalszym ciągu mistrzostw Polski W 
siatkówce męskiej po wstępnych grupowycn 
rozgrywkach do finału zakwalifikowały się 
następujące zespoły: A. Z. S. (Warszawa), 
YMCA (Kraków), Sokół (Lwów) i Polonia 
(Warsziawa). Wyniki finału: Polonia— AZS 
2:0 (15:11, 15.12), S ok ó ł-Y M K A  2:1 (15:12 
9:15, 15:8), Poloria—Sokół 2:1 (8:15, 15:10, 
15:10), P o lon ia -YM K A  2:0 (15:15, 16:14) 
AZS— YM K A  2:10 (15:8, 15:4).

AZS— Sokół 2:0 (15:9, 15:12).

Cracovia-Sokóf 8:1 (2:0,5:1,1:0)
W  meczu o mistrzostwo hokejowe okr. 

Cracoyia pokonała Sokół łatwo w  stosunku 
8:1. Bramki strzelili Marchewczyk 2, Kowal
ski 2, Toni 2, Michalak i Wołkowsłd po 1. 
Dla pokonanych bramkę zdobył Pankiewicz 
z karnego. Sędziował p. Osiek odgwizdując 
często urojone spalone, a z reguły niedo- 
strzegająe całej drużyny Sokoła murującej 
wszystkie 3 tercje bramkę.

Wawel-Legia 3:2 (1:2, 2:0, 0:0)
W  drugim inecau o mistrzostwo hokejowe 

okręgu zasłużone zwycięstwo odniosła druży! 
na Wawelu, poprawiając się z każdym me
czem. Obok ambitnego Meglicza, Strzelca 
wszystkich bramek, wyróżnił się bramkarz 
Trojan. Wawel dzidki temu zwycięstwu mo
że uratować się od spadku do B, klasy. Le
gia natomiast musiałaby pokonać Sokół, aby 
utrzymać się w  A  klasie, co wydaje się nie- 
możiiwem.

DĄB SKREŚLONY Z LIGI.
Wiadomość o skreśleniu Dębu z L ig i wy

wołała wielką sensację. Nikt nie przypu
szczał, aby Walne Zebranie PZPN‘u potwier 
daiło uchwałę Ligi. Mówi się w tut. kołach* 
że uchwała przeszła tylko dlatego, aby w br. 
spadł do A  klasy jeden klub.

DWIE PORAŻKI HOKEISTÓW
SZWEDZKICH W  KATOWICACH.

W  rozegranych zawodach hokejowych 
w sobotę między Sodertólie a repr. Katowic
wzmocnioną Thompsonem i Smithem, wygra 
ły  Katowice 2:1 (1:0, 0:1, 1:0). Obie bramki 
zdobył Smith. Dla Szwedów Thornberg,

W  drugim meczą hokej, między SSder- 
t8he a repr. Katowic, wzmocniony trójką 
Oracovn i jej bramkarzem Maciejką, zwycię
żyły powtórnie Katowice 2:0 (2:0, 0:0, 0:0), 
dla których obie bramki zdobył doskonały 
Wołkflwski.

0 mistrzostwo Polski w boksie
W  spotkaniach o drużynowe mistrzo. 

stwo Polski w boksie uzyskano w  niedzielę 
następujące wyniki:

W  Wielkich Hajdukach Warta (Poznań) 
pokonoła Ruch 9:7.

W  Ostrowcu spofcKanie K. S. Ostrowiec 
z I. K. P. (Łódź) dało wynik 8:8.

W  Poznaniu H. C. P. rozgromiło Gedń- 
nię 15:1.

We Lwowie Okęcie (Warszawa) pokonała 
Lechię 9:7.

WISŁA— B. K. S. (Bytom) 10:6.
Rewanżowe spotkanie bokserskie roze

grane w Krakowie między krak. Wisłą a 
B. K . S. z Bytomia zakończyło się zasłużo
nym zwycięstwem Wisły.

NARCIARSKIE MISTRZOSTWA OKRĘG*
Rozegrane w  Rabce mistrzostwa V  okr. 

krakowskiego, oraz o puchar wędrowny zdo 
był Bandura W. (A  Z. S. Kraków) z nOtą 
442,8, przed Głodkiewiczem i Zegleniem.' 
Także i w skokach otwartych zwyciężył Ban 
ciura.

W  mistrzostwach Lw .wa, w wyniku prze 
prowadzonych skoków do kombinacji tytuł 
mistrza zdobył Tes&eyre A. (K. T. N.) 299.8 
skoki 32 i 33, przed Motlakiem i Heppgm,
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W w sk im  przemytnikti skonfiskowano
ćwierć miliop złotych

Policja, prokurator i władze kontroli skar
bowej zajęte są, w  tej chwili badaniem niezwy
kłej afery dewizowej, której bohaterami są ży 
dowscy czamogiełdziarze z całej Polski.

W ykryto  organizację żydowską, zajmującą 
się masowym przemycaniem walut za granicę. 
Do wykrycia afery doszło w  sposób następu
jący:

f U jednego z gdyńskich stolarzy zamówili 
żydzi tapczany i leżanki, zaznaczając przy za
mówieniu, że nogi tych mebli muszą być we
wnątrz drążone. Stolarz powiadomił o tym za
mówieniu władze kontroli skarbowej, ponieważ 
przypuszczał, że tak sporządzone meble mogą 
służyć przemytowi walut.

Podejrzenie stolarza okazało się trafne.
K iedy jedną z gotowych leżanek przewo

żono przez miejscowość graniczną w  Kolib- 
kach, znaleziono w jej nodze 5 tysięcy franków 
szwajcarskich w banknotach. —  Schwytany 
sprawca przemytu pozostawał już od kilku dni 
pod obserwacją. Skierowano więc natychmiast 
śledztwo w  kierunku schwytania ewentualnych 
wspólników i przeprowadzono rewizje u tych
że domniemanych wspólników.

Wynik rewizyj był rewelacyjny.
U kupców żydowskich, zamieszkałych przy 

ul. Abrahama w Gdyni, wykryto walutę, przy
gotowaną do przemytu o łącznej wartości prze
szło ćwierć miliona złotych. Odnalezione i o l - 
łożone natychmiast aresztem pieniądze były

Aptsl do roatek Polek
Dorocznym zwyczajem, w okresie od 15 

Stycznia do 15 lutego puiradii*sz Szkolnictwa 
Potskiego Zagranicą apeluje do Całego społe- 
■■jseiistwa polskiego o składanie ofiar na szkoły 
polskie poza granicami Rzeczypospolitej. W 
związku ze zbiórka tegoroczna, Komiitet Wyko
nawczy Dnia Polaka z Zagranicy i Zbiórek na 
Szkolnictwo Polskie Zagranicą wystosował do 
iMa,tek Polek odezwę, w której między innymi,

: zaznacza: „Zwołajcie młodzież, powierzoną wa 
ezej opiece i powiedzcie jej tak: „Nie wie
cie, co to jest wałka o wychowanie narodowe 
o które Waszym Rodzicom przyszło rak ciężko 
walczyć. Ale powinniście dobrze wiedzieć, że 

l Polskę mocną, wielka i szczęśliwą dopiero Wy 
zbudujecie. Osiem milionów Polaki w mieszka 
poza granicami Polski | większ-ść Ich dzieci 
nie ma polskiej nauki Zaledwie co dwudzieste 
chodzi do szkoły p o w i j ,  zaledwb co trze
cie ma jaką taką na-ukę języka polskiego, a 
cała reszta, rośnie, nic nie słysz* * p kraju, 
z którego pochodzą, o Narodzie, do którego 
należą*. —  Ofiary pieniężne należy wpłacać 
na odpowiednie listy okładkowe, będąc© w po
siadaniu Kół Rodzicielskich i Opiek Szkolnych, 
łub na koLto czekowe P. K. 0. Nr. 21.895. 
[Adres Komitetu Dnia Polaka z Zagranicy i 
Zbiórki na szkolnictwo Polskie Zagranicą: 
Warszawa, ul. Mazowiecka 1 m 5.

53.000 dzieci na Polesiu 
pozbawionych nauczania

Na ogólną ilość 236.000 dzieci w wieku 
Szkolnym na Polesiu, tylko 103.000 znalazło 
się w szkole, reszta natomiast, t. j. 53.000 czyli 
23% pozostaje pora kulturalnym i  asymilacyj- 
nym zasięgiem szkoły. Powodem tego stanu 
rzeczy jest brak odpowiedniej ilości nauczycieli 
oraz brak Izb szkolnych.

Ubogie i zadłużone Polesie nie jest w sta
lle samo załąć się dalsza budową szkół, gdyż 
'dotychczasowa ilość, Ł j. 350 wybudowane 
w ciągu ostatniego 3-Iecla przeprowadzone zo
stało z najwyższym wysiłkiem. Offólnie oblicza 
się, że samorządy te^ytoriaGe na Polesiu mo
gą zdobyć się najwyżej w ciągu najbliższych 
4 lat na sumę zł. 1,600.000. Dlatego też ko
nieczną jest pomoc z zewnątrz w kwocie zło
tych 1.40u.000.

już przygotowane do przemycenia,. B yły albo 
wpakowane w  meblach, przeznaczonych do 
wysyłki względnie pozaszywane pod podesz
wami nowych butów.

W samej Gdyni aresztowana 6 żydów, a na 
żądanie władz śledczych z głębi kraju przy
wieziono 10. Wszystkich umieszczono w wie
zieniu w Wejherowie.

Trockiści i „kontrrewolucjoniści
u trosldch sciKcfi ilch

u

Z Charkowa donoszą: W  organizacji par
tyjnej trustu „S ta l" pieniądze państwowe są 
rozkradane, a cały aparat partyjny, jak pisze 
„Charkowskij Raboczij", „za,śmiecony jest 

:,iprzez wrogie elementy troeldstowskie". K ie 
rownik trustu Szlejfer, jak ustaliło dochodze
nie, jest „trockistą". Poza tym inne kierowni
cze stanowiska również za jm ow ali^ ,trockiści,

100 Chińczyk ** sp ło n i w pociągu
Reuter donosi z Kantonu: W  pociągu po

spiesznym, zdążającym z Kuloon do Kantonu 
w  pobliżu stacji Szitau wybuchł pożar. Prze
pełniony pasażerami pociąg pospieszny znajdo
wał się su pełnym biegu, kiedy nagłe, wskutek 
samozapalenia się kwasu solnego, powstał po 
żar. który ogarnął trzy -wagony osobowe. Za

nim pociąg zdołano zatrzymam trzy te wagony 
spłonęły doszczętnie. Liczba ofiar wzrosła jesz
cze wskutek wybuchłej paniki. Straty oceniane 
są na kilkaset tysięcy dolarow chińskich. 
Spłonęło żywcem przeszło 100 osób. Zwłoki 
85 ofiar przewieziono do Kantonu, AYładze za
rządziły szczegółowe dochodzenie.

Od soboty dnia 16 stycznia br. w kinoteatrze „AP01-LQ“
Film ba ka! — Film cud 1 

■  ■ ■  ■  ■  Pełne wdzięku i cza'„Jak wam sis p ; "oba łtssjłss
Humor! — Zabawa! — Oryginalność! — . Bajeczny luksus wystawyl — W roli ..iłowej: 
gwiazd? gwiazd — najgenialniejsza artystka współczesna—fascynująca U Z B lt T Ą  BERSltER  

r irtnerują jej: LAURENCE OMYER -  SOPHIE STEWARC i vs. innych.
UWAGA: Tylko jeden film do roku ukazuje się z Elżbietą Bergner! Temat który geniuszem 
swoim okrył największy drama arg świata, WILLIAM SZEKSPIR i rozsławił go po św,ecie — 
stanowi na ekranie najpiękniejszą i najweselszą bajkę filmową XX wieku! — Reżyser. Pawła 
Czinnera. — Ponieważ film fen został terminowo zakontraktowany do kina w Łodzi w naczem 

kinie wyświetlany będzie tylko przez 7 dni.

180 zbuntowanych zbiegło
z więzienia w Kanadzie

W  .więzieniu w Guelons w prowincją Onta
rio w Kanadzie wybuchł bunt 700 więźniów. 
189 więźniów zbiegło. W  pewnej chwili całe 
więzienie znajdowało się już w ręka- h zbun-

lingów. W M r więźniów i dozorców odniosło 
rany. Zbiegli więźniowie ukrywają się w la
sach. pokrywających okoliczne wzgórze. Posił
ki policyjne i straż ogniowa po dłuższej wal-

towanych, którzy zniszczyli urządzenia we- ;ee przywróciły porządek. Przyczyną buntu by. 
wnętrzme gmachu.,..powybijali szyby, spalili po-1 ły skarg na pożywienie, 
ściel. Szkody obliczono na 40 tys. funtów szter!

Csiatnie nowości!
DEROUVlLLE A. X., O naśladowaniu Najśw. Marii Panny opr. zł. 1.60 
M A U R IA C  IR . ,  Zyc ie  Jezusa  ,  6.—
PĄSTORELL1 F., Dostojeństwo choroby * 3.5G
PYŻALSKI L. O., Świętych nam trzeba „ 3.-
SMEREKĄ W . X., Pismo ów. a Akcja Katolicka ,  1.—
Szczegółowe plany nauki religii kat. w 7-klasowej szkole pow. „ — .40 
Ks. Arcybiskuo Dr. B. TWARDOWSKI, Praca zbiorowa * — ,60
TOMASZ a KEMPIS, O naśladowaniu Jczuca Chrystusa opr, „ 1.20

p o l e c a :

Księgarnia Krakowska, Kraków, św. Krzyża 13.

Nie znusimy kurzuf 
tłoku w podróży? —  

podróżujmy Lotem

Fi zedwczesna „pełnoie:nosć“ 
w Niemczecb

Havas donosi z Berlina: — W  Niemczech 
14-lecnie daieci mają prawo, bez zezwi ilenia 
rodziców, składać oświadczenie o swym wy
stąpieniu z Kościoła. Kilka wypadków wystą
pienia dzieci w tym wieku z Kościoła zosta
ło skierowanych do trybunału w Bedlnie, 
gdzie zapadło orzeczenie, że działanie tycli 
dzieci ma ważność prawną gdjż w 14 roku 
życia jest się już pełnoletnim t punktu widze
nia religŁ

Komunizm szerzy się na Litwie
W ostatnich dniach, jak donoszą z Ki iwna, 

daje się zauważyć na Litwie wzmożom dzia
łalność komunistów. Policja litewska dokonała 
szeregu aresztowań w Kowniei i Kłajpedzie, 
gdzie odkryła duży magazvn bibuły komuni
stycznej, zawierający 10.000 ulotek. Na dwor
cu w Kownie została aresztowana studentka

Od czwartku dnia 31 b. m. w kinoteatrze „ U c ie c h a * *
Największe wyczyn światowej kinematografii gigantyczna realizacja WARNER BROS

„ S z a r ż a  l e k k i e j  B » « q a d v “  ZsZSSffi&z
me do zapomnienia z , Kapijana Blooda"; ERROL FLYN i O LI VIA DE HAVILI AND, uwiecz
niają da ekrfnie nieśmiertelny pcemat Lorda Tennysona. 60) bohaterów ed-ie u czeluście 
piekieł, aby dwa serca znaleść mogły wieczystą miłość. Uciecha v. swym roku jnDileuszowym 
daje P. T. Publiczności najwspanialszy podarek noworoczny wyświetlając to największe współ

czesne dzieło sztuki filmowej. Dziś 31 XII. przedstawił nia o godŁ 3, 5, 7, 9.

I

kontrrewolucjoniści, białogwardziści, petlurow 
cy. oundowcy i mienszewicy". rrzeszlo 20 pro
cent, aparatu partyjnego w truście „Stał'4 sta
nowiło „klasowo wrogi eremem". Ki-erownis 
trustu „Koks" Łogidow rówmet miał utrzymy
wać ścisłe stosunki z ^kontrrewolucjonistami4* 
z trustu „Stal". Przypu szczać należy, że w da
nej sprawie chodzi nie tyle o sprzenDwierz.- 
nia, ile o nacjonalistów ukraińskich i żydow
skich, a także o opozycjonistów lewicowych, 
których władze centralne usiłują doszczętni' 
wytępić.

50-lecie koronacji obrazu Matki Boskiej 
w Kalwarii Zebrzydowskiej

W  sierpniu bieżącego roku Kalwarią Ze
brzydowska uroczyście obchodzić będzie 50- 
letńi jubileusz koronacji cudownego obrazu 
Matki Bożej. Klasztor OO. Bernardynów na 
ten zbliżający się jubileusz pragnąłby przepro
wadzić szereg prac restauracyjnych Trzeba by 
odnowić fasadę głównego kościoła, obniżyć 
ganek na tej fasadzie, zapruwadzić światło 
elektryczne, powiększyć pomieszczeniu dla 
pielgrzymów, a przede wszystkim zbudować 
nowy ołtarz dia Cudownej Matki Boskiej 
w  kaplicy. Ponieważ wymaga to dużych kosz
tów, OO. Bernardyni apelują do czcicieli Marii 
K?h.-aryjskiej z prośbą o datki, na jakie kogo 
stać. Ofiary należy przesyłać pod adresem: 
Klasztor OC. Bernardynów, Kalwaria Zeorzy- 
dowska, lub na konto czekowe P. K. O, 
148.629

- .©000-

Zgon Ryszarda Bolesławskiegc
W Hollywood zmarł na atak serca Ry

szard Bolesławslri, znany aktor i reżyser fil- 
inoiwy. Ryszard Boiesławaki liczył 48 lat. Sto! 
dia prowadził w Wyższej Szkole Technicznej 
i na uniwersytecie w Odessie zamierzając po 
święcić sie rolni :twu. Jego aspiracje scenie®- 
ne jednak popchnęły go ma drogę kariery ak
torskiej. W  loku 1906 wstąpił do teatru arty
styczni ego w Mosawie, utworzonego przez Sta
nisławskiego i w  tym teatrze Dozos+awa' jakf 
reżyser do roku 1913. W  cza nie wojuj poisKO- 
bolszewickioj Boleslawski był w pierwszym 
pułku szwoleżerów i równo sześnie nakręca! 
zdjęcia wojenne dla armii polskiej. Po zderflo 
bilizowiamiu udał ślę do Ameryki i szybko za
słynął jako jeden z najlepszych reżyserów fil
mowych.

Każdy grosz

uniwersytetu z transportem ulotek komuni
stycznych.

Statki hoienderskls liie przyj
muję ładunku zapałek

Ne osiatnim posiedzuniu rady nawigacyj
ne; w  Amsterdamie postanowiono, iż w przy
szłości okręty holenderskie nie będą przyj- 
wały łauunku zapałek. Decyzje tę nad* po
wzięła po zapoznaniu się z wiynikami docho
dzenia w praw ie przyczyn pożaru który nie
dawno wybuch? na pokłauzie holenderskiego 
panowca „Marnil van sint Aldegonde", który 
kursował pomiędizy Amsterdamem a Batawią. 
Komisja prowadząca docnodzcaia, stwierdzi
ła, iż pożar wybuchł podczas przesuwania 
sbrzyn z zanałkami. Na okręcie znaida 'mło 
się 500 skrzył! zapałek.

  ooooo--------

Parowóz rozbił furmankę
Na przejaździe pod rvsią Białobrzegi, na 

linii kolejowej Bratkowy— Tomaszów Maz. 
woźnica furmanki, na której znajdowało się 
czwo-o dzieci w  wieku szkolnym, widząc zbli
żający się pociąg osobowy, zdążający ze Skar
żyska, podciął konia, by przejechać przez tor. 
W  tym momencie jeden z chłopców zeskoczył 
z furmanki. Woźnica nie zdążył przejechać 
i parowóz uderzył całą siią w tył furmanki. 
Jeden z cluopców został zabity na miejscu, 
drugi doznał bardzo ciężkich obrażeń całego 
ciała i złamania nóg, jedna z dziewczynek rów
nież została ranna. Woźnica i koń ,vyszli z ka-1 
taatrofy hez szwanku.

złożony na konto P. K. 0. Nr. 70.2011
przyniesie tJee bezrobotnym

Krótkie wiadomości
WILKi I NIEDŹWIEDZIE ATAKUJĄ EU/

DZI W RUMUNII. Jednocześnie z nastaniem 
silnych mrozów oraz opadów śnieżnych w róż
nych częściach Rumunii wyrządzają duże szko
dy wilki, które zagrażają licznym osiedlom 
ludzkim. W miejscowości Tonlica dwa niedź
wiedzie napadły na pewnego wieśniaka który 
został ocalony przez sąsiadów, lecz ze strachą 
postradał zmysły,

W  RAFINERII „BESSARABIA" W  BE* 
TROI W RUMUNI. NASTĄPIŁA EKSPLOZJĄ
zbiorników tlenu, niszcząc częściowo zabudo
wania fabryczne. Spod gruzów wydobyto zwło
ki inżyniera i dwóch techników, Wśrud robot
ników jest wielu rannych. Szkoda wyrządzoie 
przez eksplozję wynoszą 10 milionów lei.

SZALEJĄCA W  NIEDZIELĘ NAP BRZE
GAMI ANGLiI BURZa. wyrządiiła poważne 
szkody W Plymouth wzburzone faL uszkodzi
ły kilka statków i kabiny kąpielowe. W  New- 
haven fale uniosły jednego z rybaków.

MASKI GAZOWE DLA WSZYSTKICH
MIESZKAŃCÓW PARYŻA. Wszyscy mieszkań
cy Paryża i miejscowości nodimejskieh zosta
ną zaopatrzeni w maski gazów a Maski te zo
staną dostarczone bezpłatnie podlegającym mo, 
bilizacii oraz ludności ubogiej. Rada general
na departamentu Sekwany uchwaliła na ten 
cel kredyt w '.rysoiiości 10 milionów franków

|oOp-
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Kromka lw.w£sha
(Adres Oddziała * Pwskiego „Głosu na

rodu" Lwów, ul. Małachowskiego 2/V. Te- 
Itfon nr. 118-11). ii
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UROCZYSTOŚĆ UNIWERSYTETU J. K.

We wtor-ekl9 bm. jako w  276-leci© Uniwerey 
.tetu J. K. o<łb̂ tdtz4t o godtaimie 10 rano uro 
czyste nabożeństwo r  kościele św. Mikołaja, 
'  "w.r.urem zaś o godzinie 17 urooayaty obchód 
oołąciofiy z przemówderaiei • rektora prof dr. 
Sł/ Ktilos.''ń ^riego orai a wykładem prof. drę 
StaO ''Grabskiego.

W V K Ł ’,l>Y AKCJi KATOLICKIEJ. We 
Wtorek 19 bm. o godz. 10 wygłosi p. prof. J. 
Lubczyński w sali parafialnej kościoła św. Ma
rii Magdaleny wykład p. t :  „Wychowanie re
ligijno-moralne w domu I w  szkole". Wstęp 
broUfcny

CłfLEB ZNOWU PODROŹĄL! Przed tygo
dniem zaledwie uległy podwyżce heny chi o na 
t. zw. luksusowego 5 kulikowskiego. Obecnie 
^Sór^Zafżąd ''miejski wyznaczył nowe,:, ©eny 
mfeba żytniego, mianowicie 24 gi. *a 1 kg. 
.chleba żytniego ciemuegn, a 81 gr.. z4 1 kg. 
chleba żytniego typu urzędowego. Oznacza to 
podwyżkę o 2 grosze.: na 1 kg. w stosunku do 
obbwią.zt!jgcyeh, Idotychezas ceń. Drożeje mię- 
So, tłuszcze, nabiał, jarzyny ■ -  a jak słyuhać, 
kupcy liczą się z ewei tualnością dalszej zwyżki!

UCHA NADUŻYĆ W  M. Z. A. Na polece- 
u©: prokuratury aresztowany został b. kierów 

nik działu opałowego w M. Zakładzie Apro- 
wizacyjnym, Feliks Seńkowski, oraz funkcjo
nariusze tegoż Zakładu J. Fitio i St. Stankie
wicz

ZE STAŁEJ RUBRYKI. Znowu jeden 
Y tych „kupców" dostał się do aresztów —  
z tych kupców, co „biją*4 konkurencję Łrm 
polskich, uczciwych, taniością cen, biorąc to
wary na kredyt i aranżując fikcyjne bankruc
twa, by pod nazwiskiem żony czy brata łub 
szwagra prowadzić dalej interes, a? do ponow- 
negc bankructwa.' Tym razem aresztowano 
niejakiego Lazara Singera, właściciela „Maga- 
rynr pończoch" przy ul. Boimów 20. Spryciarz 
ten ponaciągał dostawców na blisko 40 tysięcy 
zł., po czym wystawił fikcyjne wekble ńa rzecz 
swyćl kro rnych, którzy na licytacji towar za 
bezcen zakupili, by dalej handlować.,. Na sku
tek doniesienia poszkodowanych firm Singera 
aresztowano.

AFERA „RITCH—PROMET" w Stanisła
wowie zatacza coraz szersze kręgi. Ostatnio 
aresztowano W  Lwowie Łiz ich urzęuników tej 
oszul.ańczej fi-my, zajętych w jej lwowskim 
Oddziale — L  Eisenberg?, Jupitera i Silber 
mana. Jak już donosiliśmy, firma ta dopusz
czała. się przy transporcie towarów oszustw ua 
śzkbdę Skarbu Państwa,

--------- 0O0OÓ-— “
TEATR WIELKI Wtorek g. 8: Koncert symfu- 

niczny.
TEATR ŻOŁNIERZA wtorek g. 7.80: „Wuja- 

szek z Gdyni".
- REPERTUAR KIN LWOWSKICH.

ATLANTIC: Barbara Radziwiłłówna.
CASINO: Romeo i Julia.
EUROPA: „Będzie leDlef.

‘ CHIMER A: Mayerling.
UCIECHA: „Serca ze stali" I rewia
PA A: Beiigali.
MóJJYgRNKA: ,,»ntony Adver»e**.

"APOLLO: Ostatn5 Mohil inln.
GRAŻYNA: Wierna rzeka",
KOPERNIK: RoŁ 2000.
MUZA: Kain 1 Wbel
MIRAŻ: Wyprawa na planetę Mongo.
PAŁACE: Konfetti.
PAN: Pokusa.
RAJ: Czardasz, tokaj, miłość.
ŚWIT: fwardasz — miłość —  tokaj.
STYLOWY: „Mały lord" i rewia,
-TON: Gemstn Jo^nu Elmana.
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Monopolowi- Tytoniowemu
Nfi, odbytym w ub. niedzielę w Krakowie 

wiecu inwalidów, o którego przebiegli pisa
liśmy w ńtmerze wczorajszym, zebrani po 
„żywionej* dyskusji. uchwalili rezolucje, któ
rych, najhardziej charakterystyczne ustępy 
podajemy, .

IV uchwalonych .rezolucjach. — • zebrani 
„protestują przeciwko podziałowi inwalidów 
wojennych na polskich i zaborczych, Zebra®5, 
domagają się przywrócenia rent inwalidom 
niskoprocentowym na razie przynajmniej tym, 
którzy ni© ukończyli 50-tego roku żyćia.

Stwierdziwszy, że projekt reorganizacji 
sprzedaży tytoniu, Wysunięty przez Dyrekcję 
Polskiego Monopolu Tytoniowego jest szkod
liwym zarówno dla interesu Polskiego-

Ki jnikw hrahowsk&
■ S i Y  C Z E i  

19. Wtorek, Sr Henryku.
  — oopob - - - - -

STÓW. CHRZEŚCIJAŃSKO - NARODÓW*
NAUCZYCIELSTWA Odbyło W ftb.- niedzielę 
w Krakowie zjazd delegatów Z pow, często
chowskiego. kieleckiego, chrzanowskiego, ja- 
Sielskiego, mieleckiego i radomskiego Opa
dom przewodniczyła dyr. M. CiągleWicZóWna, 
Oióruy referat Wygłosił insp. Zdct W  Czasie 
Obrad omawiano m. i. sprawę pielgrzymki na. 
uczycielstwa na Jasną Górę.

Op ł a t e k  p ó b A  m ł o d y c h -6 jfgar zw.
Rzemieślników krakowskich, Odbył się W tib. 
niedzielę. Wzięło W nim udział około 100 osłOb. 
Db zebranych przemówili ks. red,

6 manoa ivb, £gku przebywający w  nad- 
leśnie lwie państwowym pod Frakuwem, M  
prakt.y ce. uczeń Szkoły rolniczej. 19 letft: 
Tad. Ś., udał się W godzinach wieczornych 
z gajonym Jaskólskim ma obchód rewiru. 
W  czasie obchodu napotkali oni grupę miesz
kańców pobliskiej miejscowości Pogwizdów, 
niosących ścięte drzewo, pochodżąco pTatr- 
dopodoimie % kradzieży. Gdy gajowy Ja
skólski usiłował przytrzymać niejaką, Aunę 
Klbśzćżo wą, która szła z niosącym’ drz§Wtt>,
towarzysze jej nie dopuścili do tegd pfzy-j iiego, wiziiiazefiia na 3 kaw tdężieńML 
bienająic groźną postawę. Jańkółski w  obfto-j żóiiy Wyroku nić fffSfjał i zapowiedział Wńto 
nie. .. w  , po*! sienie apelacji.

Gwiazdka J!s dzieci
najMstkiejszych fcmerjMw

W  niedzielę odbyła się w  Krakowie w  lo 
kalu „Samopomoc Emerytów" przy ul, Ba
torego 5, gwiazdka dla dzieci naibiedniej- 
sżych emeirytów. UroiczystiOść Ziaś:ZiCzycił,;Bwą 
obecnością wojew od" GnOińdd, wicewojew. 
M ałaszyi^y z żjouą jako prżewodpiezącą 
Okr.; Ródziiny Urzędniczej, starosta grodzki 

przewodniczącą Woje-

Tytoniowcgo, jako też dla inwalidów wojen
nych, żebrani protestują, energicznie przeciwko 
temuż projektowi 1 oświadczają, że do zreali
zowania tego projektu me uópaśżćząd). Inwa
lidzi domagają się przywrócenia systemu koh- 
eeśyjńego, jako jedynego korzystnego dla 
Skarbu Państwa i osób dla Państwa szczegól
nie zasłużonych. Żebrani, domagają się uchwa
lenia przeż Sejm ustawy o koncesjonowanej 
sprzedaży wyrobów Polskiego Monopolu Pyto- 
niOWego i powierzenia tychżp kóiicesyj, łącznie 
z koncesjami wódczanymi, .ryłącznie iiiwali- 
dom Wójeńnym, Wdowom po poległych i ztnar- 
>/cL inwalidach oraz Ućżestliifeom Walk o Nie- ^ I ^ o ^ e d K i  i #  A d S
podległość Polski ,  ̂̂  I w  opłatku wzięli Iidział p. Winiarski w zdliek

—-—ooo—  j ujy laby Rżemieślńiożej p. Swałteu-BObroro-
ska, bpiekuhka koła, p. JędrrbibWski i  mai, 

DELEGAT POLONII AMEB że Jtaira 
MassachussetS, ks. SękieWiCż, bawił W KraltO- 
wie. Po odprawieniu Mśży śW. w kościele Mac 
riackim ks. Sękiewic był na Wawelu i So- 
Wińcu.

DO K R YN IC Y  - wyjedźie pociąg popular
ny z Krakowa w  sobotę 23 bm. o gO>dz, 15.32.
P owti it dn Krakowie W niedzielę w nocy. Ce
ną biietlt 9.70 zł Nń niedzielę projektowane 
są w Krynicy wielkie miedzimafoclowt aka
demickie zawody narciarskie,

ŻAGINĄŁ UCZEŃ. Przed około 16 anto 
ini Wyszedł Z domti, pcray.ul. Gromadzkiej 99, 
Tadeusz Bębenek, 16-letni uczeń IY  k^asy 
gimnazjalnej i do tej pory nie pnWTóćib Ża- 
gtóefiógó boszultują władze policyjne.

OBŁAW A na terenie \  i V I komisariaśtl,
przeprowadziOj,a przez policję, w nocy z so 
boty na niedzielę doprowadziła dc areszto
wania 15 osób ijodejruany^h, i  któfyeh 6 
zwolniona po 'wylegitymowaniu

na ucznia
s z k o ł y  r o l n i c z e j

"WickAb. Wówczas napastnicy użi#ojeiiu W 
drągi 1 kłonice zrezygnowali z atakowania 
Jaskólskiego i zwrócili się pńseciw studen
tów; S, Te® prz^iażony, widokiem nabiera
jącej na niego uzbrojonej chłopskiej groma* 
J j, stjilelił do: niej i  odległości 4 metrów i 
potożył trupem flt miejscii niejakiego Wła
dysława Starego. Sąd Okr. w Krakowie pod 
przewodnictwem fcędżiego Nowosielskiego., 
skazał studenta, S., tłumaczącego swoi czyń 

, obrtouą konieczną za ząbójsiwo w  stanic sil-

wieproi kolędo
wy-p-oprzedzóny prelelcejt, dr J. życzkow- 
sMego odbył się w  świetlicy szkoły powsze
chnej im, JM w ig i Z ŁńbZoWa przy ul. Kaz. 
Wielkiego. ŻgrontodżOfta publiczność przy
jęła produkcje chóru gorącymi oklaskami, po 
czym. Merowniczka szkoły p. F. Kasprzy- 
kńwtia wiraż z delegacją uczennic podzięko
wała serdecznie całemu zespołowi Wręczając 
i winty dyrygentowi Chóat, oraz prezesowi 
in i Niżyńskiemt. Podobne koncerty itfzą-Wolanimki z żoną, .   _ , .. (

wódzkiej Rodziny Urzędniczej, 'ifa Świetlicach, dg-i. iw *
oe rozdano 36 ńąibiddniejszym dzieciom po-f wyeri’,- >
darki w  Postaci ubrań, bucików, ciepłej bie
liżny oraz słodyczy. Pizewodnicząty Związ
ku, oraz jedno z dzieci, podziękowało p, W o
jewodzie za udział W uroczystości, oiaz za 
dar Pieniężny, dzięki któireimu można byłó 
gwiazdkę urządzić.

Chór urzędników m. koncertuje 
w dzielnicach przyłączonych

W sobotę rozpoczął Chór Urznoników m, 
akcję koncertów populairnyeh, w  przyłącz o-

* Jubileusz Iow . Ogrodniezego
j ęwarzyetwó ogroanicze im Warszewicza 

jł {trakowi© i  okażjł julbilenszu urząduło W 
niedzielę uroczystość w Zakładzie Lubomi: - 
skirli. Ó godŁ w  została ódiprawioną M&źa 
św a 6 godz. i i  akądomta. w której wziął u.
dział'; wtoewoj, ;ńr. MałaszynsEti, WktOf U. J. 
prof dr. Szafer, atarosu. pow. dr. Wlt^c, wice- 
star, gróńżkf WoŚBiak. WleSśpfóŁ KUtMCkT
i. Inn;.. ..  y

Od wtorku dnia 12 stycznia, w kinoteatrze 5» S z t a k a u
Przepiękne arcydzieło światowej prodokcji!

\U
Jak tyje Paryż t 

Pieśń miłości!—Wspaniały romans!- TySłąto ftiszwykłych 
atralccyj! — Wyczarowani© Ł_jocznogf luWsnSul "-Tańce1’ 
Muzykr! — Ś.oieW! — Sttmor ! — W  ełńwnyełi folach 
&OLOSES Bal KIO i zachwyciiiący męską uroda pic- 

i t M M I I I f i ł  feny subtelny DOUGLAS FAIRBANKS, junior. JeSt to
”  prawdziwa, niefałazowana wizja Paryża, — Początek se
ansów w  dnia powszednie o sędzinie 6, 71 9,10. «T niedziei© i Święta ód godz. 8-cie| po poł.

SNBAHNlHMMMaBMHnMMBHMlBMBMMnB

Z teatru 
im Słowackiego

„Burza* —  'dramat w trzech uktadi 
J. Kędziory.

Aflodzieńcze utwory literackie — rwłasJBza 
współczesnych autorów — nają rem przj witoj, 
Z o ż krytyczną ich oceną łączy się zazwyczaj 
nyrazy op ymizmu i pobłażliwości. Niemniej Jed 
nak dla dobra i rozwoju ich. talentów należy 
zwrócić uwagę na zasadnicze 'drogowskazy 
na Szlakach pracy literackiej. Debiut scenicz
ny-, pana Juliusza I  ędzior/ zapowiada niewąt- 
pliw-. tatont: jego Tzechaktowa sztuka p, t. 
-Burza", posi; la niektóre sceny dobre, niektó

ro typy trafni© podoatrzon© I Śmiało zarysu 
wane, a dialogi — zręcznie wiązane. To jed* 
rak ni© wystarcza. Dramat każdy a więc 
1- realistyczny —  wymaga nieubłaganej kon-

robta, ignaca. Rozpacza po zabójstwie. Kie
dy w lęku przed sprawiedliwością chcą Józko
wie „ugłaskać" Jędrka (bo tylko on wie; żc 
Józek jest mordercą) i kjpjly przychodzi do 
ugody z bratem i do spłaty —  Józek pija.iv 
rzuca się w ostatniej chwili z siekiei-ą: r,a 
Jędrka i  zabija go.

Gały ten realizm in&tynktóy-iiej ’VaiKjr/$j$-S 
pów o gruni —  o majątek, znajdzie rodowód 
u Orkana lub Rostworowskiego. Brak mr. tył 
ko pogłębienia psychologicznego, wskutek 
czego nie tłuma czą się i nie wiążą, siej dram a- 
.tycznie takie kontrasty natury chłopskiej, jak 
p. p. modlitwa i popęd do zbrodni, lub .sprzecz
ność w ostatecznym postanowieniu i w po
czątkowym poczuciu 1 sprawiedliwości Józką,1! 
który w akcie “I. chct Jędrkowi' odd^. jego 
grunt, a w U i Bi — nagle za namową żony, 
zamiar swój zasadnicze 3 stanowczo zmienił. 
Również słabo zawiązany tu jest konflikt dra
matyczny, ten. węzeł, którego-by nieubłaganą

sekwencji psyćhouogioznej i wynikających z kkonsekwencją była myśl zabójstwa i zlbr.ud-
ńie.j kolizyj dPamatycznych —  ■ rymag-i kon
strukcji, i artyzmu w  wypowiedzeniu, zwłasz- 
>-za' jeśli to mr bvć dramat psany gwarą 
chłopską. ■ ; -

Akcja „Burzy" —  to walka dwócl, braci 
Józka i Jędrka, - -  o grant, Żona starszego

n?a zabójstwa.. Wreszcie pewne zastrzeżenia 
badzi problem gwary, oddanej w ę,ztuće''p. ;Kę; 
dziory niemal jg' fotograliozńą dokładnością, 
a —  niestety i— nie przetwot ,.onej dnyst-ycz- 
.nie. Dodać naieży, że trudno egodaii śię z po- 
t jęciem i chłopa p. Kędziory o sipowiedzi i o ja, dalsze role zagrali pp.: Turski, R&jkowska, 

Józka, podburza męża do bratobójstwa. Józek J skutkach odpustów. [Bielska, i inni.
dokonał dM-odmij «ie jprzez pomyłkę ząbił pa- Obok tych błędów sztuka młód^go, utalen-. ANTONI WAŚROW&KI.

towuanegc debiutantjL. posirdU. dóbr strony, 
Prócz iywmści niektóry©}, scen i plastycznie 
przedstawionych typów, autor z .siłą i realiz- 
n.em maluje obraz zewnętrznego życia chłopa 
dają©’, niektórym scenom rawe<u ikspreuję dra
matyczną, przy czym — jak już wspomniałem 
—- wiązani© dialogu (zwłaszcza w momenta:h 
kłótni): jest ;u p.' tRię^i.ory wprost doskonałe/ 
I dla/tego dobrze się stało, że teatr dal moż
ność młodemu pisarzow* polskiemu ujrzenia 
swej. pracy na scenie, a piuiblfezności —  przed-- 
śta-wił nowy talent. Reszta zależy już tylko od 
pracy nad sobą samego autora,,

P J. Karbowski wyreżyserował sztukę jal: 
'najstaranniej, "Wysuwają,© tus pierwszy plan 
zewnętrzny realizm chłopow. Przy tym san za 
grał z siłą i plastyką rolę Józka, pogłębiając 
tę postać zwłaszcza »  akcie U i I1L Duzu siły 
i plastyki ni&ł też Jędreu —  najlepiej przez 
autora zbudowana owtaó —  którego zagrał p. 
T. Burnatowicz, podkreślając dodatnie strony 
natury cnłopskiej. loną Józka, była p, T. Su- 
fChecka: talent artystki nadawałby się raczej 
do ról dramatycznych o miękkim, uczuciowym' 
ńłiajrakterzt - - pTaeciei jednak p. Sącihećfea 
miała w tej roli kobiety zbrodniczej dużo eks
presji. Typ głupiegi Kuby stworzy1 p. Kępka

Zawladomienid I komunikaty
w r a ż e n i a m i  z  w y c i e c z k i  s ż k o u .

N E J  N A  P O L E S IE  podzieli Się że Słuchacza
Mli na zebranń. ferak. Koła Nauczycieli G®0- 
grafii dr Btanoćh, Zebranie odbędzie się We 
wiórek 19 bi ia« o gńdz. 10 przy ul, Grcdfc- 
kfej 64.

K k ^ K  TOW. LEKARSKIE  zwołalu ba 
środę, 20 *4, nj. c goat 20, doroczne perffe* 
dżeńie śprnwodawezo- aommistracyjne.

„Z A R A Z A  P R Z E C IE K A  SŻGZe L IN A -
MI, Pod tym tyiułem, wygłosi odczyt 
Kaszycki, w  sań 66, Collegium Nowum, U. J 
nfi b. m we wrtorek o gad z. 20, s oaranism 
Zw. Zawodow )go Literatów Polskicn.

K U R S  R Y B A C K I oigam-żuje w Krakowie 
od 2f do 24 bm. Krajowe Tow, Rybackie. 
Kur? prowiadizdl będzie znany fachowiec prof. 
ar. Spiczakow Zapisy do 22 bm. ul. Batorego 
L. 18.

-  —- sóo.ó:

TEATRY I KIRA KRAKOWSKIE.
Teatr nt. im, J. Słowackiego,

Wtorek 19 stycznia: „Nieusprawiedliwiona go 
dziua",

Środa, 20 I. „Krowoderskie zuchy".
Czwartek 21 stycznia „Bmw"

4WIi : Dla ciebie Mario.
WANDA: Romeo i Julia. 
aPOLLO; „L ii wam sR podoba."
SZTUKA: Oskarżona.
UCIECHA: Szarża lekkiej brygady.
STELLA: I. burza nad andami (J. Eolt;;

II. Kopciuszek,
PR0MI3N. Kain i Mafie: W gl. roli Ciarek 

Gfible i Marion Lavios.
ADPIń: Awantury amerykański*.,
BALATEIA „Ra‘ aa ziemi", Oraz rewia p, t. 

„Zloty karnawał".
DOM żdŁMERZA: Złotowłusr brzdąc.

-ooo**-

■ „A L E Ż  TO NIE N A  SERIO66 komedio Lu
dwika Pirandella, w przekładzie Zofii Jadu- 
meckiej, będzie najbliższą premierą teatru 
im. J. Słowackiego, Próby odbywają się co 
dziennie pod kiermk-eru reż. W. Biegań
skiego.

Eezpiatny kurs sLyoowcowy
Szkoła szybo\/cowa przj Krak. Okręgu 

Wojew. L. ’0. P. P. organknm jako pierwszy 
* 7, cyklu kiursów w czasie od dnia 22. styeznto- 

do dnia 10 lutego b. r. bezpłatny teoretycznj 
kurs szybi wcowy. Kur? odbywać się będzie 
w świetlicy L. 0. P. P. p-zy Gimnazjum IX, 
ul. Michałowskiego 10. Zgłoszenia przyjmuje 
1 wszelkich informaeyj udzieia Inspektorat 
Lotnictwa Okręgu Wojew. L. O. P. P. M 
Krakowie, ni. Zwierzyniecka 26. teł. 137-42

Bi

N i e  z .  i l i s i a  
w  zigiie 
(» e x r e 1. » y s u  

le ś li  każć? 2 -io iy  © S a lft  
aa Pomoc Z im o w y
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Skandal u  K.O.Z.P.N.
Oczekiwane ze szczególnym zaiifteresowa- 

niem doroczne walne zgromadzenie Kraków,- 
akiego Okr. Zw, Piłk i Nożnej nie zostało za
kończone w  ub. niedaielę. Po 7-gocfeinnjrch 
obradach w  obwili, gdy delegat P. Z. P. N. inż. 
Przeworski opuścił salę. obrady zostały zam
knięte. Przebieg tego sensacyjnego zdbrania, 
hędać’ego widownią walki dwu przeciwnych 

blo1rów, jest następujący:
Obrady zagaił prezes KOZPN. gen. Mond. 

Z kolei nastąpiły sprawozdania zarządu i po
szczególnych agend. W  dyskusji nad sprawo
zdaniami zarysowały się dobitnie dwa prze
ciwne obozy liczebnie równe, z których „opo
zycy jny" reprezentowali jako mówcy dr. Obm- 
hański i dr. .Rozwadowski z Tarnowa. Ataki 
opozycji b y ły  wymierzone głównie przeciwko 
osobie red. Statrora, wiceprezesa KOZPN., któ 
ry  —  zdaniem opozycji —  skupia! w  swych 
rękach władzę okręgu.

Następnie na wniosek komisji kontrolują
cej uchwalono ustępującemu zarządowi abso
lutorium przez aklamację i przystąpiono do 
wyborów. Przewodniczący gen. Mond zarzą
dził glosowanie imienne na usobj ? nie na listy.

Prezesem wybrano gen. Mon da przez akla
macje, na pierwszego wiceprezesa również przez 
aklamację starostę d r  Wnęka. Na drugiego 
wiceprezesa postawiono dwie kandydatury 
red. Stattera i p. Rutkowskiego, znanego sę
dziego piłkarskiego. Wobec tpgo, że głosowa
nie p rzeros ło  równą liczbę głosów, przewod
niczący zarządził losowanie. Zawezwany przez 
gen Monda jego szofer wylosował na drugie
go v !ceprezesa red. Stattera. W tym momen
cie deiegat „Wieliczanki" złożył oświadczenie 
do protokułu, że wiceprezesa KOZPN. wybrał 
szofer gen. Monda. Na to gen.. Mond złożył 
iswój mandat i opuścił demonstracyjnie salę.

Dr. Wnęk i red. Statter, solidaryzując się z 
gen. Mondem, opuścili również salę. ;W tym 
stanie przewodnictwo objął delegat PZPN. inż. 
Przeworski. Wówczas opozycja zakwestionowa 
ła prawo jego do przewodniczenia i poddała 
kontrkandydata ar. Obrubąńskiego W  pupo 
wiedzi inż. Przeworski zarządził 20 minutową; 
przerwę, po której wyjaśnił, iż statut, mówi, 
że Obradom walnego zgromadzenia KOZPb. 
winien przewodniczyć prezes lub jego zastępca, 
wobec łego składa, przewodnictwo w ’ ręce w i
ceprezesa red. Stattera. W  końcu inż. Prze
worski oświadczył, że w  tych- warunkach ni > 
może brać udziału w  dalszym zebraniu i opuś
cił salę. Na to red. Statter, powołując się na 
obowiązujące ustawy o stowarzyszeniach, 
zamknął posiedzenie. . '

 oi)n-----

Mistrzostwa Polski
w tenisie stołowym

• W  ub. sobotę, i niedzielę rozegrane zosta

ły  w  Tarnowie mistrzostwa Polski w tenisie 

stołowym indywidualne i drużynowe.

Mistrzostwo indywidualne pań zdobyła w: - 

cemistrzynl Polski w  oszczepie —  Smętkówna 

z W arszawy, bijąc w finale Cicboniówną 

(Rob. Inst. Kult. i Oświaty w  SrvięŁoohlow;- 

cach) 21:16. 17:21, 23:21.

Mistrzostwo w grze pojedyńózej panów 

zdobył Finkelstein z Hasmonei warszawskiej, 

odbierając tytuł Gutkowi, który zajął drogie 

miejsce. ,

Reklama dźwigni? hanilu

SETKI LAT IwATYNic WITRAŻ
solidnie i artystycznie wykonany przez

KRAKOWSKI ZAKŁAD WITRAŻÓW
S. G. ŻELEŃ SK I

KRAKÓW, AL. KRASIŃSKIEGO li  33.
TELEFON 106-16. P . K. O . 405-506.

Założony 1902 r. 15 złotych medali.
P R O J E K T Y  i  O F E R T Y  D A R M O .

Wszelki stare  g a r 
d e r o b ę  »  ■

n la na olerwszorzędne 
bielski* materiały ubra
niowe Kozłowski, Kia- 
kow, tel. 164-83 Na żąda
nie teletomczn* posyła do 

domu

Wieści ze Lwowa

Student U . J. znajdu
jący się u  bardzo cięż

kich warunkach material
nych prosi gorąco łaska
wych czytelnikd, r. ,o .poży- 
cienie mu .50 u o ‘ ych na 

wyknpuo indeksu. ,

Lekoj" ięz. ingiBlskiepo
Poia k-Amerykanin udzie
lę lekcji angielskiego. Wa
runki przystępne. Zgłosze
nia: pod „dziennikarz*
w adm. „Głosu Narodu*.

0 „p feso?ze“ Zadereckim stów parę
T Lwów, styczeń.

Od pewnego Czasu .[pojawia się na łamacu 
dzienników nazwisko niejakiego Tadeusza Za- 
deruckiego, z dodatkiem „prof. d i."1. W ypłynę
ło ono po raz pierwszy w  trakcie głośnego 
procesu, w 'którym jako rzeczoznawca zezna
wał ks. prof. dr. Trzecia k Wówczas to syjo
nisty enie dzienniki warszawauie podchwyciły 
skwapliwie wniosek żydowskiego obrońcy, do
magająca- się powołania drugiegu „rzeczoznaw
cy "  w  sprawach talmudu, „profesora Zaaerec- 
kiego". Z, czasem piasa żydowska —  ośmielona 
widocznie tym, że nikt nie prostował tej pier
wotnej informacji, zaczęła dodawać do tytułu 

„profesora" jeszcze i dwie skromno literki 
„dr,".... i  w ten oto sposób m zemycomo po- 
prostu na łamy niektórych pisu nowego 
„uczonego".

Osoba p Zaderedkiego zbyt jest mało waż
ną. by warto ślę nią obszerniej zajmować. 
Gdy jednak już nawet i w  prasie rdzennie 
polskiej spotyka się ostatnio notatki o odczy-

CENNIK NASION na r. 1937
już wyszedł — Wysyłki bezpłatnie, 

todowlń i Skład Nasion

s »
K R A K Ó W ,  LUBFCZ 3C/38.

Komórmk Sądn Grodzkiego Rewiru U.
■w Krakowie, ul. Pańska 14 

Numer % kt: II. Km. 1899/36.

Obwieszczenie o licytacji rucnoipśc;
Komornik Sądu Grodzkiego w  Krakowie, 

U rewiru, Czesław Paczyński, mający kance
larię w Krakowie, ul. Pańska Nr. 14. na pod
stawie art. 602 k. p. ci podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 0  lutego 1937 r. o go
dzinie 10.15 w, Krakowie ul. Mikołajska Nr. 11 
oflbedzie się licytacja ruchomości, należących 
do Szlamy i uauby Sćhbnthal, składających 
się z 2 kredensów, pomocnika, naczynia srebr

nego, szafki na naczynie, obrazów, zegara, 
maszyny do szycia, lampy elektr, etc.

Oszacowanie nastąpi pized licytacją.
Ruchomości można Oglądać w dnin licyta

cji w  miejscu j czasie w yżej oznaczonym

Dnia 1.6 stycznia 1937 r.

Wierz.:. Zygfryd Hoffman w Krakowie.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru 11 
(—)  Czesław PaSzyóskl.

tael „prof. dsr. T. 'SadereckWo", zatem nie od 
rzećzj będzie poświęcić narę Słów temu znaw
cy i obrońcy talmudu.

Zadereeki —  w  myśi znanej maksymy .gno
mo! in sua patna propneta", urtądza swe od 
czy ty  poza Lwowem... Ru na grancie lw ow 
skim źa dobrze go znaj<ę i wiedz: co zacz...

Z przekonań rzekomo ludowiec, dość rady
kalny, co jednak nie przeszkadzało jnt praco
wać przez pewien czas w  endeckim „Kurie
rze Lwowskim".,. K iedy gc tam wreszcie zli
kwidowano, znalazł się w sytuacji dość trud
nej, że w  końcu ten ludowiec —  endeł —  ży- 
dożerca —  znalazł sobie przytułek -w  syjoni
stycznej „Chw ili", na której lamach zamiesz
czał tasiemcowe artykuły na temat talmudu- 
oczywiście dobrze płatne

Tak .'.rygląóa polityczna kariera p, Ż. 
n. teraz jego kwalifikacje „naukowe". Za

przeczyć się nie da, że zna dobrzt język he
brajski i żargon Prawdą jest również, że stu
diował na uniwersytecie lwowskim (humanisty 
ka',, studiów jednak nie ’ iltończył, ograniczając 
się do godności „żelaznego akademika"... N ie  
doszedł nawet do pierwszego stopnia hierarchii 
raultowej, t. j, do tytnłu magistra.

Posługiwanie się zatem tytułami „profeso
ra i doktora" zakrawa po prostu na kpiny. 
Jeżeli „godności" te nadała ma prasa żydow
ska, powinien był p. Z. informacje te spro
stować! A wszystko ^skazuje na to, że p. Za- 
derecki zgoła nie oburza się, czyhając przed 
swym nazwiskiem piękne skróty „prof. dr."..

Niechże więc dalej popisuje się swą wiedzą, 
na łamach „Chw ili", ale niech nie mydl, oczu 
polskiemu społeczeusŁwu szumnymi tyiułami- 
d’o których nie ma najmniejszego prawa!

(m.)
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M o r d e r t t w o -
k u o s o  nie było

Powieść.

rA  jednak... Zabójca Piotra Hewitta wyrn 
Knąłby się z rąk sprawiedliwości; w rzeczy
wistości cierpiałby za swój czyn rówtnie, jak 
i  jego wspólnik, do końca życia. Nie za mor 
derstwo, jako takie... A le  sumienie wyrzu
całoby im, że pamięć Tr.aiCy‘ego obciążoną 
została, jeszcze jednym przestępstwem., któ 
rego nie popełnił.

Bądź co bądź, detektyw Webber przy
szedł do przekonania, że nie powinien oskar
żać Tra-cy‘eg’0  o tę drugą zbrodnię. Trący 
miiał słuszność, mówiąc, że Alicja nie potrafi 
kłamać. Teraz i Webber zrozumiał, że or, 
także kłamać nie może...

Jego zdaniem Alicja nie popełniła żad
nego przestępstwa. Działała we własnej 
obronie, w  przystępie afektu. A le wydanie 
sądu w tej sprawie me należało do niego. 
Musiał to pozostawić innym. Jego obowiąz
kiem było oddać sprawcę w  ręce władz. Tak 
powinien być uczytnić nie tylko ze względu 
na złożoną, przełożonym swoim przysięgę, 
lecz także dlatego, że wszelkie inne postę- 
powainie nie było uczciwe. A  on był równie 
prawy, jak j jego narzeczona.

Jakiś głos wewnętrzny mówił mu, żeby 
nie był głupi i żeby skorzystał ze sposobno
ści. Ale coś silniejszego nakazywało mu no. 
stąpić inaczej-

Szedł przez ulicę nerwowym krokiem, 
bez celu. Go miał u czc ić?

Przede wszystkim uwięzić Tracy‘ego. Mu 
siał go znaleźć, gdyż Trący winien był sta- 
Irąć pized sądem, jako oskarżony o morder
stwo w  N ew Gut. Nie ulegało wątpliwości, 
że czeka go za to kara śmierci.

Po tym musiał znów wrócić do śledztwa 
w sprawie zabójstwa Piotra Hewitta. ,JFęg© 
'Straszliwym obowiązkiem było wydać uko
chaną w ręce sprawiedliwości, stawić ją 
przed sądem, słyszeć wyrok, wydany na 
podstawie jego ^świadectwa — n znalozie* 
niu i-ękawlczki Alicji.

Jęknął. Nie, po tysiąc razy lnie! Nie mógł 
oskarżać Alicji, nie mógł wydać jej w ręce 
władz. Byłoby to nieludzkie. Alicja była mu. 
droższą nad wszystko; niej wyobrażał sobie; 
żyćia bez' niej. Nawet gdyby sie przyznała 
— tnie umiała 'kłamać, jak mówił Trący ż y  
ńawet jeśliby sąd wydął na nią wyrok o za
bójstwo bez intencji, nie mógł narażać ją w 
żaden sposób.

Jedynym wyjściem byle dla niego wystą 
pienie z policji. Oznaczało to koniec karie
ry, która zapowladaktjsm świetnie, ale.cóż 
z tego? Nawet gdyby wniósł nodąjnie o zwoi 
nienie jeszcze tej nocy; gdyby przestał zaj 
mowmć się sprawą Hewitta, w jaki sposób

mogłoby ro pomóc Akcji, jeśliby obstawała 
przy postanowieniu przyznajnia się do 
wszystkiego?

Czuł się. jak szczur w pułapce, z której 
nie było wyjścia.

ROZDZIAŁ XIV.

O wpół <lo jedenastej w nocy weszła 
Alicja do pokoiku poza sklepom Mr. Whi- 
te‘a przez boczne drzwi. Nie było tu nikogo. 
Znaczyło to, że jej ijcieo i matka, udał5 się 
już mą spoczynek. V  pokoiku było ciemno i 
tylko zamierający na kominku ogień rzucał 
mdłe światło na stoiące opodal nrzedmioty. 
Noc była burzliwa. Słychać było wycie wi
chru i olusk deszczu na ulicy. Nadsłuchi
wała przez chwilę, jakby się chciała upew
nić, że nikt lnie nadejdzie. Potom, zadowo
lona, zamknęła drzwi i zrobiła Mika kro
ków. Była bardzo blada, a ha twarzy je., ma 
lowało się zmęczenie. Zapaliła śyiocę, która 
stała na kominku; bała się światła cieki,rycz 
niego lnie wiadomo dlaczego, —  ale mimo 
to, drgnęła orzestraszoms,;’ kiedy ujrzała po 
ruszające się na ścianie w świetle świecy 
groteskowe cienie.

Zdjąrm y ociekający wodą płaszcz gu
mowy i czapkę, powiesiła je  na w.oszadle 
obok drzwi, a porom usiadła przy ogniu, 
drżąc 7. zimna. Była orzerażoina i wyczer- 
naffla. Trący nie stawił się na schadzkę w 
restauracji na Woricłs End. Jego nieobec

ność czyiniła sytuację jeszcze bardziej niw- 
pewna. Przez chwilę patrzała w ogień; .na
gle poruszyła się, słysząi jakiś szmer. Cofnę 
ła się w  stronę, stcłu, jak ścigane zwmizę. 
Drzwi boczne otworzyły się. K toś,; wśzedł. 
Poznała Trący*ego. Byi oez krawatki 1 kok 
mierzyka i rozglądał się niespokojnie, wcho
dząc Znalazłszy sję w, znanej dobrze izbie 
odetchnął i podszedł do ognia-

Przyglądała mu się, zdumiona, Cała je
go bezczelność przepadła bez śladu. Twarz 
zdradzała wielkie wzburzanie. Mówił, szyb
ko.

—  Chodźmy do kąta-. Na rogu ulicy jest 
policjant.

Alicja wyjrzała przez szkłanne , drzwi, 
a potem podeszła do stołu. Stwierdziła nrzy 
świetle świecy, ze Trący był w opłakanym 
stanie. Jakżeż różnił się od tego, który jesz
cze niedawno szantażował ją w tyra samym 
pokoju! Zniknęła pewność siebie, chytry 
uśmiech, impertynencki mina. Było te teraz 
nędzne stworzenie, w którego oczach czaiła 
się trwogą śmiertelna. Spojrzał znowu w 
stronę sklepu, jakby się chciał upewnić, że 
nikt go nie śledzi, a netem westchnął cięż
ko. Głos jego drżał kiedy mówił:

— Tal:, teraz dobrze. Ozy kto» widział 
mnie, jak wełrodziłem?

—  Nie. wiem Dlaczego pan przyszedł* 
Mieliśmy się spotkać w restauracji .na 
Wordls End.

(Ciąg dai»zy nariąpij,

Ogłoszenie zwykłe za wiersz milimetrowy . . . 20 gr. 
Nadesłane na stronie 6 po dziale cospo^ar. . , 50 gr. 
Komunikaty „ » . . .  60 ;Łr_

„ na 1-Fzej „ „ 70 gr

Drobne za wyraz • , ..................... ....
Ukiad tabcaryczny o 50% drożej.
Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25%.

10 gr
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